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generala . Rrdza-Smiglego na Placu Wolności 

arn1ja .. 
\V Pozuaniu 

POZNAN, 27.XII (PAT.) - wet serce oJcowskie, rozumie ski prowadził was naikrwawszą IŁował na's niepodległość, który ry brutalną stopą najeźdźcy 
'V 17-tą roeznicę powstania świętość obow:ązku żołnierski~ i naisłusz.n;etszą. dro~a: do 001· nam kazał !Zorzko znosić dług'" wdeptuje je w błoto. Aby móc 

wielkopolsk:ego obchodzoDą w ~o, a obow:ą.zek żołnierski z:'- sk·. i raci: stanu. WięceJ 110' dziesiątki lat uooknrzaiace.i'nie oddawać się 'nauce i sztuce, aby 
Poznaniu bardzo uroczyśe:e, oanbrat ze śm:ercią chodzi. Od wiem: 7r7.adzeniem opafrzno'ści woli, ale pozatern wspólna służ móc pielęgnować cnoty społccz 
przybyl tam gen, Ródz-Śmidv, mogiJy żołnierza n:e odchodzi .. talo sic: żeśmy, oolacv, mus:e· ba woiskowa, orzebvwa.n:e ne i obywatelskie, aby móc w d 
"itany PDfllziastveznie, który się ze złamana dusza. Nie odcIu- li Tacząć nasze nowe życie naj'i. w!ród huku strzałów, wsoóln'e gilijny wieczór w zbożnym na· 
wygłos:ł na Placu \Volności na dz: się z Doczuciem klesk: i bez stwowe od wojny. Napewno orzelewana krew stały Sle nai- stroju w rodzinnem gronie wy 
stepu ince przemówienie: nadz:einości, a'le z niezbitem woJna nałożyła c:~żnrv, spro'l s;lni,eisza wil:zia narodu pot-I g~ąd.ać pierws!ej gwiazdy, na 

.. PO\vSllańcv! • orzekonaniem, że oto wyrosła wadziła w:elkie trudności, trze· ski ego, kt6rv tak długo był roz- meble, aby moc rozmyślac nad 
Uroczystość wasza iest u1'o- nowa wartość duchowa, war ba hyło dać wieIl,; wysiłek trze bity i rozdz:eIOlIlv. Dlatego 'do, tern, jak najmądrzej rozbudowy 

czvstościa żołn:e'rza i każdy kto tość nie twoja, n:e moia, ale ba było dać krew, bo nielaltwo • br~e s:ę słało. żeśmy Polske nie wać swe państwo i najlepszych, 
kolwiek mówiłby o was. musiał nas wszystkich, wartość należą· było prowadzić woine. ktMa l obcych rak, nie z cudzej łaski najmądrzejszych dobierać do te' 
hv mówić o tołn:ersk:ch spra- ca do całego narod~. rozgorzała na .fvs:ącach kilorne otrzymali, ale żeŚmy .ia sob:e go środków, - na, to wszystko 
wach. Temhardzie.i ia. żołnierz . Dlatego-, gdyśmy oddawali łrów wtedy, gdy rQwnoczt:Śnie wypracowali twarda żotn:er.sk~ potrzebna ' Jest silna, twarda 
do żoJn:erzv, o tych właśnie żoł hołd poległvm pow&Jańcom . trzeba było oań.stwo budować I>racą. To jest dobre dla naszej przepojona miłośeią ojczyzny, 

, ni.c!,skich sprawach muszę m6-j P~a? chw:Ia: tośmy stali . z p~~ I Prz~z trurłnośe~ wojny. prze' pnvs.dooei • .bo chociaż uczci- gotowa do wykonania. obowUiz· 
wJ,C,.. .' n~eslona d~a. bośmv ezd~ wrlot-v i nicl.>owodezn;a· zwycię. \\'.~ chcemy żyć ze świa'tem w ku armja, 
Oddał mv hold mlczemem i ~:e klęske. me rozp~z, :"le ezc) sko do (lstatnie~o trYumfu do- ~koju i zJ:!odz:e, pami.ętamv Dlatego, powstancy, z moreLi 

seTdeczn~ nwś.lą k?le~om wa- hś~,!. tryumf mH:ośc: oJC~vznY. prowadził- was w:ellkf wódr, dobrze nauke gorzka nrzeszłoś- patrzyłem dziś na wasze święto 
szvm, kterzv poleglI bohatersko CZ(,ll~smv dobrze i rzetel!nle spd . 1l' b d' • twa c:. a mia,nowicie, że o losach na /- patrzyłem na to, jak tak Sl;e· 
..:I' k ... dl' . b' k . łn' k' w:e.H 11 own:czy oallS l k f ł' ualaC 'r.ew i. L.vc.;e ~ o,lCzvzn~. nlO!'lY, o OWląze zoo :ers :. wielki mn~ !>t:l<nll, Ma,rs?:ałek J6 rodów decvdu.ie wojna. Kultu- ro ie s ery spo eczenstwa biorą 
Prochy ICh 7.ołmerskle w mogl- rZClTlsmy hohaterstwo. ' r· p·t, l J" I l .' mu "~ .zamożność, na jhardziei hu- calem sercem w niem udział. -
] l . ć ' h ż . ,V d' 1918 oIk ' u' I SU{ c; .J. n" o Ina 7'. d' d~--~ Dl t d •. 'd' ł " a e J):lłl1IC ° n.c VJe, kar- IIru DIU r'u o tE'] po.~ , , . l' l d..... m.anL[arne urzn zen.a ta,k U,l,J.;o a ego z ra OSClą WI Zła em VII 

. .~ •. k J • • k' h ł '1" b' ,..:I 1I~1 na,s, Zl'.'nn' zarze : )u ,,' , . •• h h I . ł . m ,ona mhOSC,a o ezens 'Je rze c lW,'C;, ISI.l1V za ron, pe.uze. . d I 'l mala SWOJą wartosc i znacze- waszyc oczac p onącą zo mer 
. ł b k . ł ; . . . k ,-~. ",ac nasze oallSWO o e emcn'lt , . k .n .• 'l k d t l h tn d serc l, t! e o a CZCIą ca e~o SPD: D. ! porwam l,nsh;n .tem . ZVl1L1JE' na:iważnieiszego w żve;,u mj~. n:e, la' Uł.lIlto u granic stOl SI - s ą umę. ę sz ac e ą urnę, 

łecz~~stwa. ,NapewiJlo w owej rza, k!6rv, wam mowlł: Nie ~J~ dzv:narodowem _ od wojska. ne woisko. która się wywodzi nie z wielko-
chWIlI zgon .ch okrył fałem ser czekac, me czas dvskutowac, a . Bez tego wojska, jeśli tego ści i wyjątkowości praw, ale z 
ca bliskich ; kooegów. Ale po- trzeba okazie wvkorzvstat, trze K"niecznością zmuszen: napra wojska niema, najpiękniejsze wielkości i wyjątkowości obo
wstalńev,. śmierć żoifn:er~ ma I ba z~oln:.ć źołniers~ą. garści!" 'l l wi3l~iśmy nasz długo.wiecZl~v ~r \ zdobycze ducha. ludzk:ieg~. naj-j wią~k.ów, Taka duma j.esŁ pięk· 
swa w\'latkowa warlość I WY- hrOllIQ w r~ku z:em:e od naleź' gan;cZi11Y błąd, kt6rv mŚCIł SIę lepsze urządzema stają SIę łu-na l Jest mądra (entuZ,lHstyc ;'n(' 
mow~, Tę wartość ~um;e na- dicy. Ten wasz instynkt !ołnier ,na. nas w p:rzeszłośó, kt6ry kosz pem przechodnia zbrojnego, któ okr~yki i oklaski). 

"" 

P~okDralor Dudnit:ki OS arża " pro (eSIe O 
ł. . minls_ra Piera(ki~do 

WARSZAWA, 27 grudnia, l
(PAT). WczOll'a,i8ze pos~edzenie 
są.du ok.r~ow~ w sprawie o 
zahó.istwo Ś. n. min, P:eracki~o 
Po 9-dn:owej przerwie świąłecz 
nei rozpoczęło się o ~od7:, 11-ej. 

Na wsteDie wznow;ono prze
wód sadowy, przvczem prokura 
tOT i obrońcy składaia ~zereg 
wniosków w sprawie uzupełni{'
nia rtrzewodu. 

·n~(Q):dwo. wY'd8'łle adw, Sua 
pakowi, 

Pr.zewodnicząey ogłasza J)osł~ 
powanie dowodOWe za zamknie 
te ; udzie1a ał05u 

prok. Rudnickiemu. 

Dlaczego nie Dozwolono 
.. Owił lio ukraiAska! 

Tu w są.dz:e nie jest }')Ole 'do na Którvch czele, jako adwokrl 
u'Prze.imoscI towarzy.sk:ef., tu stał b. ambasador ,Patek i Ś. p. 
iest z iednej strOIłY reor.ezenta· adwokat Śmia,rowski, :mogC os' 

- Rzecz sprowadza się jed. cja państwa, z drugiej obywatel ka,rionvch zaoewnić. że kwe. 
nak do . tego, Że wszyscy oskar- tego pa.ństwa. Sądzę. że autory- stia języka nigdy n:e była przez 
żeni bez wvjąJtku u,kończvli tet państwa i powaga sprawy PPS wvsuwa,na. a ludzie, którzy 
szkoły średn;e, n:ektórzy studjo nie p'o.zwalaJa na tego rodzaju umieli mówić DO ro'sv.isku, m6-
wali na uniwersytetach 1 ol· ustępstwo z ~odnośc: oań.sŁwo· w:Ii w sadzie tym .ięzvkiem, a 

_ Wvsok: sad - m6-w l)1"O. skich, niektórzy ukończył: je, wej i z godnośd instvtucj~ ! że bv}: to lndz:e, którzY w obliczu 
kuratGl' -zechce mi wybacz~, zdawa~i ~zami.ny. ~ ta\kż~ listy od tych zasadniczych spraw, !wielkiej kary mo~li sobie po
że zaczne od pewn~ rodzaju swe :,·sUla. do. rodZin w .'ęzvku które obowiązują, uchylić się ?:wo1ić na t~ką grę, jaik mówie· 
dygresji, która eofa nas do pierw pols l~, m.6wIlI. w tym leZ~U, n:e wolno, dla,tego, że taka .i es I n:e PO nol ku. Oni oow:e'lll TO' 

Sad udał się na naradę, po szych dni nrocesu, do sprawy. ~t6". Jest, ~Ia s:tdu zroz~1I!:ały ezv.ia:ś ,flllJltazja, Godność. nowa zum'eli, że wobec Dowagi sprl'!-
której przewodn:cZI\CV odosiJ która. zdawałoby ~, nowi,una 1 S8!ml twl!e1'd~ ,te ł!~ znaja, a I ~a: n:eustępliwość, która -jes1 \vy, o którą chodzi ' byłaby lo 
posłanow:enie, według kJfór~ być VlyświetlOlla. iama i IJl'e 'ba tvlko w"su".,. ,kwest.Je. "!l.sa.~Y: w pewnych wypadkaCh, ~ottzeb tylko śmies~na iluDclnie błah:t 
!lad postanowił zaliczyć do ma.· dz:ć żadnych wątpliwo§ej. Chcę te d~a naejonall.~tv .ltkr~m.!ik e na, były zupełnie na mlelSCU.- demons(racla. 
łeriałów sprawy złożooe przez wrócić do kwestii jęz a w "'. co. lak to no~.edZIał le~e~ z Ani :.ch pamięć, an: ich zn<>łu
DroI'uratora dokumenty: zezna dz:e. do kwestii odmowy przez osk adon.veh , }ę%vk p01skI Jest Bardzo Cl~st() o,skarżeni . w gi n'c ~ą nrzez to mnid
nia ()sk .. Ivhala, złQżone w to- oskarżonych zeznawan:a 00 pol ;Pdz,:k:em wro~lm. Nawet pewlIle swych kore<;p()l1i1e.ncia~h. Tis- Sle 

ku dochodzenia i śledztwa, - sku. Prokurator szcuRólowo o ~lenie. nołrre.bne <ki dokład· łach itd. luhia s:i;aać do po- iiiiiiiiiiiiiiiiii.iiBiim_ 
Wniosk: obronv sad od(lalil. ~wietla tę kwestie z punktu j. o. wyrażeBia my§Jj ~ą oskar- wstań polskich. do roku 1905. 

, •• iOllVlD Zft8łle, a. więe w,zvwanł41 a ._ nawet do dziejów powstania 
Po oli!łoszen:u pl}S{anowienia dzema obowUloZu1ł~ .. h tr taj'..... 1.")~ • t· O" br ' . -.da ~ , co pe&' PQaI4IIl .... r--" iIItI_ .. ~ ... -~~ .. , ~~ l: S VcmiOWf!CQ. toż, Jako o on 

... II ...-.eh 
(Dokończ en it' 03 ' ·tr. 'l. 
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• 
WF~Źlliow~e, którzY czekali l sbmcy pol\:llYCZJli korzysłuJi w' niezbedne kwoty na knJtlpan.i~ I Lubeckief,fo. '; Było więc. bar,)zo wł~]e Pfł-

.lieclcl'pliw ie na amnest.łe. he- wiezieniu z ueWnyell ntZl'wHc- I wyborczą., "rydal'i od'ezwy. Czesio doch{}dziło do swa· i wadów do nJ~zado'Wolcul'n i ~ .. 

.tą, musi .. ]i poczekać jeszez(' iów. I Drzwi pałacu ks. Radziwiłła na I rów, Człunt>k BB., ks. Rallu- , PłzekszłaIL'1"D1ą rn.'/i(anu l'Z~ldo
kiJka du i. Pro.leki ustawY "-1 W czasie dysku.~ii s,łało się B!e1ańskiei były szeroko ()- wiR. musiał nif'raz interweulo- ' we~o i k?nserwaty~tó\V: .tf,z~
mI1'l~sfy,ine.i wnlesiono do sl'jmu iasnem, że wię7.Jenie za,tmn,je . twarłe dla nrzedstaw5cleli rza- woo u Sławka j żądać ochrony su" na DIsmo OllOZ:\·CY.IłlC. kI?' 
z lak'em wyiiczeniem, :i'0 a· I w naszem życiu wiele nU-els~. I duo Tam toczyły się podczas I przed ala'kmni lew~o skl'z,,- re zC'Stalo już kiUuikl'otm~ 
mnest.ia %f)illanie o!!łoszona w I Że im cl'aśnieJsze są rmny żY-1 czwartkowych .,hel'bal'Ck" d'y- I dla. skoltfJskownne i kłó!'(:; wysle· 
.,Dzienniku U~aw" łrP-'1zCllIe cia DoUtyCZJlef.{o, lem szer$e skuS.ie o etatyźnli~. łDłcrwett-1 N:ułeszły nołem e!<t,.żkie czu- }10W8ło. o skasuwanIe Berez'\' 
]. ... zeil ~1"'rtełami. I (lopiero w są ulrżliwości zahaczenia o ko c,ioniźmie .... Sy .,czystki". kiedy WyłoCZOł\t' f(arlllsk!('j. 
kilka' (lw1 ~łem mJm'()e;! .. l.lne !leks kaNtY, Ks. Radztwijl wszedł do sej· 70stały nl'ocesY nr:m'cłwlw .~8łe I Iiś. Radziwiłł dW' na ui"Zedo
(!zynnHd doszły do wluiosku. że Posłowie na ))lenUID sejmu lUn. Był ntdbUższym przy.ineie· mu szere~owi ezłoll.k6w seJmu słabliem nosi'edze.n·u ~('natu Je" 
7.-e wz~dedów "Immanltar- usU()walli Jednak unfknąć szer- lem "I). Walereao Sławka. MI3'- j IIenA.tu. którzY na1eżeli ,lo n-' de rcboty opo~.ycyjne.i. Zaró4 

Jlyeh" n ald y f'droczy~ o~łusze- sze.i dyskus.ii. Sk(Jńczyło st,P, Je- ... (;~~~ ....... ~ • .,.e~o<!;. ! boru kGnserwaiywnego, To ip-- WIlO on, iak i ie~o koletlzy l': 

nie us tawy. Przed~wszystk,icm (lyu~c n3 dwu ch mowach kstę- 'I dna!tzc n re dOJ)l'owadziło jesz- obozu 1ro1lserwat.vvme~o, byli 
dlatego. że z drohrodz.iei&twa I !łza Luber'SJde~o i p. Zakl;k~. <--ze do .rozwodu·'. ! kcusekW'enłni do maksimum, 
amD'estii kOl'zyst.a~ mreli w Dyskusia 'przell~osła ste do Pcłem rozc",a)Ji sie .iesi:c~ ZIcmianin Suranowskl powie-o 
lwlei l!Zt>ści nrzestcpcv ltl'ymtL sena:tw. Juź ob .. ady komisyJne l scen,r oriv ustalaniu kandyd'l- (lział otwarcie. że nie _ chc~ 
natul. 1d6l'ZY szykowali słe inż nrzyuioslv pewne niespodzłan- łów do nowe!!o seJmu i senatu. wcale szerokie,' 3mnc~tii. Clu·~ , 
do "robGh " śwłłlte~:r.ne-' ł Iq,- kb 7:anosiło sie pram.e na 'ma- Ks. RadziwłH uważał. ~ iean aby zlikwidowano obuz. w Dc-
dlw-ść bYłaby za~rożona CP'·dP.-lb kl'Vzys ... Dr-In'ze powormo- ~rnpu otrzymała zbyt fll:Jły Il'czie Karłusldej. w k\ói'ym u-
lll .i a krad~: etv ~I nalb~(luw. 1·0 , wani" utrzymywali fut. ~ do,t fAsa. CH EIĄ. FARM .. AP. KOWAL S KI' WARSLAW" urzydzlał nosIów j senatoró". I WleZ~d)lle są i,leiYw~ elementy 
d.'uq.,:'ee, ze patronaty olpi-ekl , dZ1-e do dvmisH mJ!n,słrą sprn- ...... ~ ••••• o....... 'El) były md:c jech"ne uretetl~ •. n:lt'l(ulo wc ów". , W hm dudlił 
mld wkinłami I władze bez· I wiedljwo~c', zapoml~ając wł· .. -.. fe Radziwiłła do Sławka, Ildvi ł1uemawiał tal~że i popierał ~Q 
Jl'eczeńsłwa ;n1e b~b j~szc7e, docznre o tern. 7..e ze &prawą llowany ~o~łał ł}l'~ewo~nł1-zlł- I kon:ec końców, nrzywódca kan hr. Bń:.{lSki" z l'ozn3'uia. który 
prZY!lotowan'e (lo nl'zy ~~e!a tak I amuesH! solidaryzował Brie ea- cym ~O~S.fł. za~rłlmCZJl{~]" St?-\ serwatys[(~w zrozumiał. że ska I w roku 1926 b~ ł kaulbdał~m 
wielIde i masy ludzlde.i. l Iv rząd. Zaźegnano jednak n~"- le ID1)wdo SH~ o lłOW!-el'Z~n!ll I zany fest na to, aby r3Z('m i.Ść I na Dl'~zydenta Rzplitej z ramie 

W cią~u Gstatnich dwuch (y- hezn!eczeństwo. KomisJa zml'e- mu urzedu posła w Berhnle. i z ludźmi (JbeenCJi{o reżymu. nin endek';;w. 
,!,odni bm'lb:~ wiele s)e mów:lo kła, Odrzueona zosfała J)()praw Pcwołanv został. ~a złość frani N'OWY rząd nie był przezł'ń I Ks. Ra(lz~'Wiłł poparł swoIm 
o n:roblem;e llrzest'epsłwa w ka w surowie rozszerzenia ram c~m. na SłrolOW)sk~ ~rzewo- pr~yieiy z entllz]a~mem. fSvl łwl('~ów w s~lrawie Bert'zy. 
10 l ", t t· t i . 'ó .... b" t Ó •• dJl'cząc~~o POl'ozum ema 1)01-, ,. , . .. , , o.~rc, o s a :liS yce w '~~m w. amnes"u I e H~Cla n -a r wnrez - , . - I mu _ rzecz tasua _. milszY Nic zQPon1lliał i'cdnak o zaslu· 
""O komisJi sejmoweJ wykryła w)lęźn.iów brzesklcb, kt~rzy sko - fl.'ancusklCtlO. tako premier Slawl'k. nniiei; I ~ach W:vosa. pOlożonych w ro 
~ !}.! łala fra fJ! iezna nedza w ba- ~h;e:li zM~an;ce. A d:ień p6- Ks. J~mh.IwiU wn)l'owa(L~ił ,Ilo .,lcwicowy" m'enł,h~I', wraz 2'. ku 1920. Słanął na sh))lo.wiskn. 
1:1. J~en z 'Il{'sł6~ ~om~'-taJ zole.l stn! ~Je bohate~em d l: la se.hllu i ~eu31u łuiJłąż~t ł bra- 1 • .Iewicowvm" m'ulstrem rolnic' I że Witos i Kiernik bedą leps" 
we ne;vypusuzema wJętn'6w, k.s. R~dzłWllł. Słał ~,I~ (";n u 'e- biów: Potock'ego, Tal'nowl'Ildf'- lwa, I'oiltahl'tvskim i "radykaJ- iako niOI'Ull('c"llron dla oluwl
um1~.el1a mc:n·b amnesUł. z J;bl'" spoiS:;~!ani-e ore(~ownlkleI? wol- u.o, W.ieIowieJskieJ(C'~ Sapj~b~. nym" wilC'~premjerem, który ; cy, aniźeH ,iako sojusznicy dla 
1'.\ m I nkwlad!).~o co Jło.~znć. nośei. Dl'~ć-d~a OJ}-DZYCll. Do- Rostworowslde!!o, Lubomir- :Ilabrał sie do wluścfc1 eH nierl!- ł 'cwlcy. I J . 

S!lwn dvskusJ,n była le(lnak szło do tego., ze marszałek s-e- skie~o.. S!drmullfa, Druckie~o- cJ'to.nlości i do karteli. I K Ił dzi , 'Ił '~L o1i8 ' I 

b~Nr.~O hhłda , Prz-emawialv tvJ lla'u w~kl'cśl"ł re si:eno~amlI w.. s: a,,, I. __ o ZIłI"-
I,n lmcbe nrfrv. Inter~suhlc~ ~ ,1i2Tjusza cz"śt~ .ie~o mowy. , mk l pan. na. Ołyce ł DawW-
i ..... ł równie!! teksf snme,' 1l"1D~ W l'oku 1926 ks. Rad:!iwiłł NAJWIĘKSZE REWELACJE 3:1ampowyodblOr. t.!ródk~, WHIzi ,n~zed sobq naJ-
":l, która wprowadza z pl' Wf.· zam'eldował sic i.<t!lo ieden z SEZONU RA DJOWEGO! nik, 4-fa prosto- I'OZmrotsze ml'zliwości W swJ.ąz 
: " 'VHlmellfdatul'D kl'ymha~l· p!erwszych któ~zy 9~J'8"'n" uo- E AT l S wnlllaa. ZASIĘG ku Z problemami w8i. Jest 1.0-

'< - ' ... "'.. . ŚWIATOWY tó d J: Im m111 -I I meh t pol,~tVCZl1vch przestep przeć obecllv l'e:bm. Do Redzl . ~ - ~ .arowa" I" OBUWI 

"Ó"'. lUft przeste.'Il'Ców po1iłVf>I wmów 1\1 Nłeśwr"ł.u wY.ip-chał • •. . Ił II M5 K'Ierm~ow!l włne ze ~led6", 
rn'e~, ma to snecr.aJue znaez(!. swe~o czasu o"OJfścte mal'S7.a- . III1f ... hl!mamtarnyeh. albowiem rozu 
nje. Pt'z('fl kilku latv nll!$hmilu łek Piłsud~lti, Zehrali sirę ksią- ..... 1IliLliIlI ' . • m~e. fe walczy na rzeCJ: 11Idzł, 
!mwiem li' w'elu więzł~l1'N~b ż'P.fa z całei P-oIski. aby przy kfór~, eofowl 88 za~ ,~ 
.,rówl1oIlPmwn1en>e" p{"ll",~?_ nłonących świecznikach oheho- WZ81emnyeh '08bQe. \ I. ~ I 
tl:lch 7; f;ryminalnymi. Prze- dzić świe!9 p r- jednania, lnie- Z Jednej wsi do ~ .. 
stepcv llOn Vczni gtl'acUi swo.7ą sieć tys1ecy SWlee s'-eat',-no- I dde wfe§ć. te w obrunfe Wł. 
,.,autonomj~", R ll1"nlstt'(' spra- wyc1t Dal~ł1' sie nłl.mlętneJ nO- sa ~tal1ał k8. RardzlwlR. I , 

wied1~""{)ścl ~Jaśniał, ie rlie CY. kiedy Mar!!zalek wygłosił u4 1 S p L A T Y. Konserwałyki 'Bamiełalł • e-
może t nfe flO\Vl'lln .. by~ ~ ... dnet rOl'!l;J"si'ą mowe, I RADJO REI CHER wenłoalnyeh 80jusznlkam t: Be 
J'Ó'źn;~y m;",dzy łemi dw~emlł Po pewnym f'z,'-\&"e ks. l~a- I li ,., • rezY ł zaJi{l'ani~T. NIe 'ltdall 
k~dilgOr'amł przest f'.J)c4w, Ohee dZ1ViiU llrzywh5.ill ze sobą d,t" o-I szerszej amnestjl dla 8WYeb ICI 
H~e widoczn~e ~Ienlo!lo !Zda· bozu r:cądowe~o .,J_ewjnłana"" ŁóDZ, UL. PIOTRKOWSKA NR. 142 cja]nyeh Wl'0J!ÓW. dla kom ...... 
nie. Zawarte zostało przymierze. ___ słów. ~. l ' i I 1 : l 'i r' 

IHo wł~. czy nle n{(1l sie w I K?Ds~rwa[Y~d. i ..,Lew.iałan," AkcJa' asektrrReiJn~ •• 
t'~n sll t'ls 'l'b Drzvwr.lHć ('kóJ- Wlernł"e "ł"~J} cb!'zo,~ r~ądt}- Z ~,. _1.d;!'5 ~t H ~ I A R m a n n a kach opc'zYcyjnyeh przeprow .. 
mk, na nodstawle którego prze, wemu. wnle!>h oollowlcdme i olU. Ii III U;Jt Ul MI 1* dzona została h_dm zrecznłe. 

VI kinoteatrze 

I 
wraz z 

TU 
przeb6j: "Artystki. artvstki, artystki z Variete 

Nie bior~ . miłości zbyt tragicznie" . 

z superfilm1l 

'" kIDOi~a.rze Ił I Jł 11 O 
na poranki o g. 12 i 2-ej 

ceny . . 
mIeJsc 

od • 
COdziennie oklaski na widowni. 

chce zas'ąść na krześle elekłrycznem Kosz!owała tylko: wykre§lenfa 
I • części mowy ze stenof,framu f 

Ch~ry na serce bexrobotny, UIlCSZ I i ofiarował się zastłpić skazanego przywołanie do porządku. Mi .. 
kaniee Nowego Jorku, Robert King, . na śmierć łm:ypuilzczałnego za- I ni~alne wydatki w -por6wna

, prles!ał obroń~y Hauptmanna list, : bójcę dziecka płk. Lindbergh'a -I niu z m(Jżlł'\vościaml. takIch .. 
, w Jł.~cr;ym prOSI, aby poz~"~1~110 nUł j Hauptmallna. Niezwykła oferta bez Me bezlł. kt>Dserwały§cł_ da-

I 
zam1ast Haul'lIl1anna zaSląsc na 10' robotnego wywołała wielkie wraie I wni ~racy soiusmłey reźYIn". 
telu elelttrycznym. Kmg był, Zi\- nie w opinji publicznej. ! " i, Ił. 
uim zachorował na serce, w~I{\Vałi , 
fikowatJym robotnikiem i zarabiał 
60 dolarów tygodniowo. Glfy pr'le.! 
ctierema laty choroba zmusHa go 
do OjH1S7,CzeJlia fabryld, pozo . .:;tał 
bez pracy i zarQbku, a żona .iego i 
Czworo (hieei cierpią n'raz z nim 
Olirutną nędzę. J,.ekarz stwierdził, 

źe choroba serc'! ~ Kinga WCląZ się 
komplikuje a stan jego pogarsza 
się ze względu na Iliemożnosć prze· 

. prowadzenia Imracjł. W tych wa-

CI\ IT L .1 

POCląłek o l1-ei 

C Brwo Su'llan 
(ABDUL HA MlD) 

W rol. gł. Nils ' A5ther. Fritz Kortner . 
Egzotyczny epos czasów sułtańskick . 

I 
"unkach, widząc, ze niema dlań 
wyjści~ zdecydow~łł się King po-16-----------_____ .... _____ .• 
nieść śmierć na fotelu elektrycznym 
~~~~~o •••••••• 

w czasie od 24112':35 r. 

do 611.36 . r. wł. 

udziela 

i\ BST 
PRZEJAZDY INDYWIDUALNE ULGOWE 

Najbliższe odjazdy 8 i ~2 stycznia 
Zapisy WAGONS· LlTS COOK 

Piotrkowska 68. tel. 170--70 

HOTEL R Y AL 6r
A

n .-0"'" tramwajowe już do nabycia 

u UJ "Kochaj tYlko mnie" lbmJelDI 31. POCI(. o 12 •• ' Wy.ocka, Stępowski, Znier, SieltNllki 

~r mi&j6c . na ,.poranki od 88 gr. 
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Z 
Prgwainił wizgia sioi j~dDak W związku 

i~1D wlosko-abiluń kim 
Generalne prz"Slofowan;e abjsJ/ńczyków do 

LONDYN, 27 grudnia. (PAT.) 
Król belgijski przybył dziś do 
Anglji. Wizyta ma charakter pry 
watny. -

Król belgijski po wylądowa
nin w Douvrze niezwłocznie u
dał się w dalszą drogę. Jest to 
na przestrzeni miesiąca druga 
podróż do Anglji, odbywana in
cognito przez króla belgijskiego. 

LONDYN, 27 grudnia. (PAT.) 
Dziś wieczorem przybył tu kri.l 
belgijski. Aczkolwiek przyjazd 
jego określany jest jako wizyta 
prywatna, to jednak w kołach 
brytyjskich krążą pogłoski, iż 
ponowna ta wizyta stoi w związ
ku z konfliktem włosko- abisyń 
skim. Król Leopold bawił w Lon 
dynie w pierwszych dniach grud 
nia i wówczas wizyta jego dała 
powód do pogłosek o jego inter
wencji pokojowej w porozumie
niu z królem Wiktorem Emanu
elem. 

S,tuft(ja na froncie 
~v ARSZA w A, 27 grudnia. -
Na froncie północnym wojska 

abisyńskie, operujące w rejonie 
płaskowzgórza Tembien poczy
niły dalsze postępy. Dedzas Har
lu Kebede, dowódca większej 
grupy wojowników abisyńskich 
zaatakował podobno szereg u
mocnionych stanowisk włoskiC'.h 
na drodze Makalle - Adua, przy 
czem w ręce abisyńskie wpaść 
miało jedenaście karabinów ma 
szynowych, 200 karabinów ręcz
nych i wielkie zapasy amunicji. 

Ahisyńczycy otrzymali silne 

posiłki na całym froncie w pro
wincji Tigre, co w ich mniema
niu zabezpiecza ich całkowicie 
przed jakimś większym ruchem 
włochów naprzód i ponadto u-

możliwić ma im samym ofenzy
wę na pozycje włoskie. Ofenzy
wa taka miałaby być prowadzo
na w drodze ustawicznych wyra 
dów lokalnych w różnych punk 

tach frontu. 
Sprzeczne komunikaty wojen 

ne włochów i abisYl1czyków o 
bitwie, stoczonej wczoraj w oko 
licy wąwozu Afgaganie, pozwa-

Jltak a zą l ił a 
za poliłgk.; zilerani(zną frćłDtji 

Głosowanie w izbie deputowanych dziś w południe 
PARYŻ, 27 grudnia. (PAT.)

"\V czoraj rozpoczęła się w izbie 
deputowanych generalna debata 
nad francuską polityką zagra
niczną, oczekiwana z ogrom
nem zainteresowaniem, ponie
waż grozi ona zachwianiem sta
nowiska premjera Lavala. 

Premjer wyraził żal, że jego 
wysiłki nie doznały powodzenia 
i że sytuacja została jeszcze u
trudniona, oświadczył, że nale
ży kontynuować wysiłki pokojo 
we i że dotychczas niczem jesz
cze nie uchybiono paktowi ligi 
narodów. Sankcje naftowe czy
niły sytuację bardzo groźną i 
mogły Francję wciągnąć do WO.1 
ny. Propozycje paryskie umar
ły, mówił premjer, ale droga do 
wysiłków pojednawczych pozo
stała otwarta. ,Współpraca an
gielsko - francuska jest niezbęd
na dla zachowania pokoju i nie 
została niczem osłabiona. 

Laval zakończył oświadcze
niem, że trzeba będzie poczynić 
inne próby, które również mo
gą się nie udać, ale że będzie 

kontynuował wszelkie możliwe 
wysiłki na rzecz pokoju. 

Pierwszy przemawiał socjali
sta Blum, który ostro zaatako
wał premjera Lavala i obecny 
ustrój we 'Włoszech, co wywoła
ło wrzawę w izbie i przerywania 
"\V zakończeniu mówca wskazał 
na zbrojenia Niemiec i wzywał 
do zjednoczenia przeciwko nim 
wszystkich sił. Francja winna 
się opierać na sojuszu z Allglją 
i Sowietami. Wreszcie BIum za-

świadczając wkońcu, że na do·· 
brą sprawę naród abisYl1ski wca 
le nie istnieje. 

Przeciwko polityce rządu prze 
mawiali jeszcze: radykał Delbos 
oraz republikański centrowiec 
Reynaud, który również gwałto
wnic wystąpił przeciwko zbro
jeniom niemieckim. 

Na skrajnej lewicy rozlegały 
się okrzyki ~)od adresem rządu: 
"Do dymisji". 

żądał dymisji Lavala. Po kilku jeszcze przemówic-
Następnie przemawiał prawi-

j 
niach odroczono dalszą dysku

cowiec Taittinger, który ostro sję do dziś. Głosowanie spodzie
wystąpił przeciwko Abisynji, 0- wane jest okolo południa. 

RESTAURACJA "HOTE 
PIOTRKOWSKA 3, TEL. 106-16 

TRADYCYJNA NOC SYLWESTROWA p. h. 

&I "Precz z BrUlUSem·· SZaleimy do świtu" • 
Najtaniej ! Najmilej ! NajweselElj! - Rewja humoru i tańca. 

bliespodzianki dla Pań. 
Rano bezplatnie barszczyk I 

Prosimy o welleśniejsze zamawianie stolików. 

3 

lają, zdaniem agencji Reuter", 
na wyrobienie sobie jasnego ~·ą· 
du o sytuacji w tym rejonie, w 
każdym razie jednak jest rze'~zą 
pewną, że w ataku brało urlział 
kilkuset wojowników alJisyń
skich, którzy wyparli forpoczty 
włoskie, lecz następnie zostali 
powstrzymani przez głó\vnc siły 
włoskie. Jak dalej donosi Heu
ter z Addis Abeby, przygotowa
nia abisyńskie do ofenzywy na 
północy są prawie całkowicie 
zakończone. 

Celem tej ofenzywy ma być 
wyparcie włochów z całego Ti
gre. -

Na froncie południowym, we· 
dług wiadomości ze źróde{ :lie
mieckich, daje się zaobserwo
wać wznowienie akcji lolnicl~j. 
Oczekiwany atak "'łoski na "\Ve
be - Szebeli doiychczas nie na
stąpił. Doniesienia o wznowie
niu działalności lOtników wło
skich na południu potwierdzają 
również źródła francuskie, we
dług których włoskie loty wy
wiadowcze z p ozycji pod Dolo 
sięgają na 60 klm. "-głąb kraju. 

Warunki pok@~Gwe 
negusa 

LONDYN, 27 grudnia (P"\.T.) 
Reuter donosi z Addis Abeby, że 
warunki pokoju, które zapropo
nuje negus są następujące: wy
cofanie wojsk włoskich z granic 
Abisynji, wypłata odszkodowa
nia dla Abisynji i uroczyste po
twierdzenie suwerenności Abi
synji przez mocarstwa. 

Nowogródek oddelr od ., wiala ~!~!~~ly~!!'!~!I~j~~o'!'}!!yc!!!ji 
S.raszliwe zniszczenie spowodowane LONDYN, 27 grudnia. (PAT.) 

am r - d 71~1D Rząd urugwajski zerwał stosun-

Połamane 
Z a za ,.eglD eSZCłL" l ki dyplomatyczne ze Związkiem 

słupy telegraficzne, drzewa i lasy. Wszelka sowieckim. Posłowi sowieckie-

komunikacJo a przerwana mu w Montevideo Aleksandro
wi Minknowi wręczono paszpor-

NOW,OGRÓDEK, 27 R'fuania. zupef.n:e zniszczonydi. W sa} na i telefoniczna. Na drodze z 
(PAT). Nowogródczyznę nawie- mym Nowogródku wiatr złamał Nowogorooka do NowoieLn: ule
dziła klęska sadzi lodowej, - wiele konarów, lecz poważniej ~ło zniszczeniu 6.300 słupów te: 
W dniaeh 26 i 27 b. m. szalała szych obrażeń przechodnie n:e Ile~raficzn~ch. N~. prze'strzem 
wichura z deszczem natych- odnieśli. 12 klm. mema am Jednego słu-
miast zamarzaJącym. Pod c:ęża pa niezłamanego. W ciągu kil-
rem lodu łamały sie gałęzie ~ ca Komunłkac.ia autohusowa .fest kunastu godz:n N owogr6dek 
I~ drzewa oraz Pl'zewracałv słu pl'zerwana~ ooniewa·ż drolÓ są był zupełn.ie odci.,ty od świata. 
py telearaficzne. N owogrooek i zawalone słupami teleg'raficzne Z trudem orzvwr6Gono połącze
okolica w OTomieniu 20 km. wy mi : złamalJlemi drzewami. nie telefoniczne na głównych 
glada j,ak cmentrurzvsko galę'z:, Now~ródek po~rążony .łest En iach, natomia'St na hocznych 
konarów i całych drzew, (}koło w ciemnościach, spotęgowanvch lin Iruch naprawa ootrwa jeszcze 
2Q proc. las6·w uległo zni'Szcze- przez m~łe. Na,prawa przewo- pall'e dni. 
niu. dól\V elektrycznych potrwa orzy 

ty . ....., 

Decyzja zerwania stosunków 
dyplomatycznych z Z. S. S. R. 
nastąpiła po długich naradach 
gabinetu, Śledztwo, wdrożone 
naskutek ruchawki . rewolucyj-

BERLIN, 27 grudnia (PAT.)
W. piątek wieczorem odbyły się 

W sadach iest uszkodzonYM na jmn:.ej trzy dni. Bardzo n
o-kolo 90 DI'OC. drzew, połowa szkodzona iest sieć telegralicz-

W WOl. wiloosk:em gołoledź 
i sadź _ wedle dotychczaso- w Berlinie dalsze międzynarodo 
wvch wiadomości ~ nie WYTzą- we mecze hokejowe z udziałem .................. ~~ .... ~~ii dziła tak. w,:elkich strat. polskich hokeistów. --------

Gwallowne burze i DOWOdzie 
powodują straszne szkody w Hiszpanji w wojSku polskiem 

MADRYT, 27 grudnia. (PAT). stai" bez dachu nad głową. Warsz. koresp. "Głosu Poram cja.n Sła woi - Składkowski. 
Nad wieksza częścią terytorjum W orowinci: LeO!Il powodzie 
H:.szoanji orzecią.gaja ulewne przerwały komunikacię koleJo- nego" telefonuJe: Na stopień gen. brygady a-
deszcze, połaczone z gwałtowna wa. W Dobliżu Oro.pesa zawa,.. Z dniem 1 słycz.n:a nastąJpi waThSuią: ołk. Spiechowicz, do.
wichurą. vV:ele rzek wystapiło lił się mo.st, OTZez który w tei szereg nomi,na.cf:J w woJsku i ma. w6dca 22 dyw. piech. w Prze
z brzegów. W orowincii Avi,la chwili właśn:e orzejeżdżał samO rvnarce na stopn:-ach general- mvślu, nIk. Regulski z m·n. S1)r, 

wzburzone wodv zniosły 5 :rp.os chód. Dwie osoby, jadace samo skich, sztabowych i n:ższych .,- woJ.sok., płk. Schally, szef ~abi
tÓw. Kilkanaście osób uton~ło. cho-clem utOil1ęły. W Kadvk~·.e 

nej w Brazylji ustaliło, że cen
trum organizacji komunistycz
nej, mającej na celu popiel'anie 
akcji wywrotowej znajdowało 

się w Urugwaju. Dokumenty, bę 
dące w posiadaniu rządu, dowo 
dzą, że w lutym i marcu 1936 r. 
miała wyhuchnąć rewolucja 
przy poparciu komunistów, któ
rzy mieli dostarczyć broni i in
nych środków. 

Pierwszy mecz pomiędzy re
prezentacją Polski a Berlinem 
S. C. zakończył się zasłużonem 

zwycięstwem polskich hokei
stów w stosunku 4:2 (0:0, 4:1, 
0:1). 

Polacy mieli znaczną przewa
g~ zwłaszcza w drugiej fazie gry 
W trzeciej tercji polacy mając 
zapewnione zwycięstwo, nie wy
silali się na podwyższenie wy
niku. 

Bramki dla zwycięzców zdo
byli kolejno: Wołkowski, Lud
wiczak, Marchewczyk i znowu 
Wołkowski. \V m:eście Orense w czal .. :e bu- zatonał szkuner "Santa Christi- ficerów we wszystkich ro.dz1ł- netu woisle P're~ydenta RzpE-

rzv zawalił się d()iIll. w na.steo- na", przvczem 3 członków zało iach broni. tei nł'k. ChmuroiWicz, d-ca d:vw. Drugi mecz pomiędzy L.T.C. 
stwie czegO 9 osób znalazło gi zna.lado. śmierć. KalJ):Łan i re M. :41. generałami dyw:a:ii zo- plech. Dłk. Cehak, d-ca jednej Praha a Goetha ze Sztokholmu 
ś~!erć pod ~uzami, a. 7 ieS'ł szta załogi UT8!towaIi s.:.e wpław. sta,Ii m·anowa.ni: min. st>T. woj z ~p 3'I'1tvledi.. wygrali czesi wysoko 7:3 (4:1, 
clęz ko. rannych. W Bada.1Oz rze Na wV'brzcżach ceMnu i morza . 1:1,2:1). 
ka Guadiana zalała n:fej poiła.. Śr6dziemnego szale.Ją bmze, s~~veh Iren. ~adeusz Ka~Zye P,.óez .t~o .. naJSła'P:l ~aly fZe- ••••••••••••••••••••••• 0 

ż~)lle dzie!n:ee mjasta, pr~vcz~ I zmusza.iac wszV'~kie. statki d~ kI, IJllsP., a ... mn ~~. St~n.~atW r~ In~unaclI na stOJ)n;~h PUł) Kupiec Józefa Piłsudok,·ngo 
Julkama.~Cle dom6w zawaliło SH~. sZ1,'lka-n:a· s.chro'lllema w 'POr. Bu,rhardt-Bokackl ;, d!rugl WICe- kowmk6w i pod'PułkOlW.R:lków. o c 
Zg6ra. 300 mieszkańców pozo- kl.eli. " Jm:iIlister SDł". wMsk. ~en. Feli)..· Konto P. K. O. 1331 
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czeg D dl, mor ereze 
(Dokoń czenie) lpłonąca sterta nie zawsze pOI-l Nie możemy odejść stamtąd kałych Dole#!a na tern. aby nle-

~Ied'litwo ni-e szło ' Jak Dowstało U W O !:>kiego zboża, czy trup zdziałają także dl?-tego, że jest to kraj.o tylko obok siebi~. mieszkały, 
~ .. • • • lecz to są tylko efekty. Czy są to tak powIkłanych stosunkach, ze ale i ze sobą wspołzyły. 

naośleD - Ale oczywistą jest rzeczą efekty wychowawcze? Czy jest jeden z braci jest wysokim do- p .., -
że dla byłych wojskowych t~ ~o I?odnoszenie ducha? ~yś!ę, st~jni~iem kości~ła gre.Cko-ka-1 rz'CZyn, pOWS;laIUa 

- Chciałbym podkreślić tu, sprawa przedstawia się inaczej. ze Jest to tego dncha obmzeme. tohcklego., a drng~ P?lsklm ~enc o. UD N. 
źe śledztwo nie poszło naoślep, ł Wł d M Trzeba sobie uprzytomnić że Jeszcze' . d' I'a em, ze o Zlmlerz aJew-
nie wiązało się z tą jedną o bar- jak to wynika z działalnoś~i U. kt' .. Jes! Je en mktoment, I ski, czy Marjan Zurakowski na
wach ukraińskich znalezioną w W O . O U N d . ł l " tory WIąze Sl~ z pr~ yczną, leżał do O. U. N, aDymitr Bu-
p'łaszczu zabójcy wstążeczką. - . 'dI . . . k zla ał n~s.\ : pozmeJszą dz~ałalnośclą O. U, ben należy do słdżby polskiej. 
Sledztwo miało daleko poważ- pr?wa zą z pocz~t u m o Zl _u N.: Są to zadama charakteru ne
niejsze wskazówki. Mianowicie I dz~e, .k~ór~y praWIe z. ław~ sz~ol gatywnego. Mianowicie szerze
miało fakt zaaresztowania w dn. neJ, J~zelI .który z ~Ich sle~zIał nie niezadowolenia z rządu i de 
14 czerwca 1934 roku w Krako- !la tej ławI~, przeszlI do wOłska moralizacja armji, przygotowy
wJe kilkunastu ukraińców, po- I Z tego WOjska prosto wyszlI. - wana na czas przyszłej wojny, 
dejrzanych o działalność ant y- Bo proszę wyobrazić sobie psy- przewidywanej, co jest ogromnie 
państwową. U jednego z nich" chologję żołnierza, który nk in- charakterystyczne. 
j{ apryńca znaleziono bardzo ob J nego nie zaznał, jak tylko woj
fite laboratorjum chemiczne. W ny. Może on tylko pragnąć woj- Zadania i cele O.U.N. 
pierwszych chwilach po śmierci ny. W jego umyśle rodzi się tyl-
min. Pierackiego, kiedy ta wia- ko kwest ja odwetu bliższego, Następnie prokurator przecho 

dzi do zadań i celów O. U. N., 
domość została ujawniona, na- lub dalszego, a jeżeli wysuwa się która jest kontynuatorką U. W. 
leżało prowadzić poszukiwania program walki, której ostatecz- O. _ Założenia O. U. N. - mó-
w Warszawie i Krakowie, bu nym wynikiem miała być nie
nie trzeba zapominać o tern, że podległość, to oczywiście kwe- wi prokurator - możnaby spro 
w rękach śledztwa został skarb stja tej niepodległości wiąże się wadzić poprostu do jednego za
hezcenny, skarb dla przyszłego jedynie ze zbrojnym czynem. sadniczego zdania: chcę tu przy-

toczyć pewną historyczną aneg
qedzt~va, mja.nowicie została w Z tych resztek armji, z tych dotę, mogącą scharakteryzować 
('ałośc~ z~pełme doch?wana ~o~ ludzi, którzy z wojska przeszli stanowisko O. U. N. W roku 
ba, ktorej P?chodzeme wy~azme do życia cywilnego, tworzy się 1863, jakiś dostojnik rosyjski, 
,aczynało ~lę zarysow~wac. P~o U. W. O. Organizacja ta uważa mający wielką władzę, zapytał 
szę sądu,. Jest. rzeczą. Jasn.ą" ze się za propagatora i spadkobier- margrabiego \Vielopolskiego co 
Le poszuk!wama mUSIały lŚC w cę testamentu wielkiej armji u' Rosja ma właściwie uczynić, by 
Jednym kIerunku. kraińskiej. polacy byli zadowoleni. Wielo-
,Żadnego zaślepienia nie, był~. Prokurator przedstawia dzie, polski odpowiedział: "AIlez Vf)US 

(dybv~my odeszli i nnlo,ta' 
w'li polaków !1d T.l.ełSCU, stali
hy ~h: on: tam mniejszo'cią ilU

rC"hl\vn, chociaż J-.:)fdz;o powai-,,
tlą, bo siega iąca 50 ])ror:., a 
L'l'l0( t:Ż nrz(;dst.H" :cie!,~ !t!~o 
kI i\1~1, wzgledn:~ nrzed~t:I\V;!'ie 
le Dewnei ie~(O grupy ITl'e wi
nie -tu sP'Ołeozeiistwa ukrairllskie 
go, lecz OUN) uważają, ŻC roz
wói :, życie iednego na.rodu za
leży od śmierci i zniszezen,ja 
drul!iego narodu. 

Dlatego nie mo,żemy rzucić 
tylu milionów polaków na Da
stw.ę pol:tyce, przekreŚla iacei 
z,góry ich :stillien:e. Tej polityki 
nie możemy ani prowadzić. an: 
uznać za możliwą. :M:OŻf'IDy ją 
uazwać tylko obłąkaliczą i 
wszelkie dażCluia do o.derwan:a 
części tervtorjum paiistwa p 0,1-
sk:ego. 

Musi Drz,jść zgoda l\ yły tylko proste poszulnwama. je U. W. O. od pierwszecro roz- en" - odejdźcie. I to jest stano
P roszę sob}e upr~ytomn~~ ten kazu mobilizacyjnego w/'wrześ, wisko ukraińskie. Jest jednak 
f~lOment, kIedy k~z~ą częsc, ru~ I niu 1920 roku, poprzez akty te- kolosalna różnica między społe- Ja n:e mogę tu snuć żadnych 
kę me~alową, dIUCIk, bl~ch~ l rorystyczne w roku 1921, w któ czeI'istwem polskiem z r. 1863, a historiozoficznych koncepcj', a
rnat~rJał wybu~llOWY~ znaJdUJą· rym był pierwszy występ, zwa- ukraińskiem z 1918 i 1935. Kie- le wiem, że tak, jak te~o wyma
cy SIę .w b?mble znajdowano w ny zamachem na Naczelnika Pań dy rosjanie odeszli w roku 1915, t!a dobl'O me#!o państwa. iego 
~dpowledm~ch w laborator- stwa, poprzez akcję sabotażową to pozostało po nich trochę dy- naigłęb:ei i naimądrzei zrozu
lUm Karpynca. przy wyborach do sejmu w 1'0- misjonowanych strażników miany interes ; d~bro narodu 

ku 1922 i t. d. i podkreśla, że U. ziemskiCh, kilkuset urzędników, ukrail'iskie~o. mUSZa przyjść lu
W. O. ma zupełnie wyraźnie fi- którzy się spolszczyli i trochę dzie z obu stroill, którzy prze
zjonomję organizacji terorysty- szyldów rosyjskich, które moż- konaia się nawzajem i dopro-

Zamachu dokonała 
O.U.N. cznej i nic więcej. na było usunąć w kilka godzin. wadza do tego, że IIOClzice Lebe 

Odpowiedź padała w każdym Spłynęli, jak spływa woda po da n:e będą m:eIi j,nnych zafar-
momencie, obciążając organna- Głelwni wrogowie granicie. W duszy polskiej nic ~ów, jak zatargi o m:edzę, oj-
".ię O. U. N., a kiedy po wyczer- nie zostawili. ciec Dari~ Hnatkiwsk:ei będzie 
paniu 13 pozycji bomby, prze- to lIolac, mial tak'.ch samych parafian 
~zliśmy do blachy, rozwiązała Według U. W. O. polityka tej Odejś( nie moiemy... polaków, iak : ukra:,ńców. g,rec 
~iG wtedy zagadka. 16 czerwca organizacji musi być zupełnie A d .. , t t d' ko-katoI:ckiego wyznan:a i bę-
jnż; wiadomem było, że zamachu d . l N' ., my o eJsc s am ą me mo- dzie miał do n'ch t:łJkie same za 
dokonała O. U. N., bo znalezio- samo zle na. le mozna SIę na ' d ., t t k . l d 

. nikim opierać ani na polakach, I ~e~y,. g yz J~s Ol k:~J.o kU l~~- ufan:e. Kaczmar&k: Dl'zestanie 
ny w laboratorjum Karpyńca ar . k' kl' k T seI mIeszaneJ, po s lej l u ram- w wa'rszl'acie we !Lwowie wyra-
k usz blachy doskonale pasował am!la lm o WIC :, o. są ~ro. skiej, a polacy nie są tam kolo- . 

gowle narodu ukramskICgo l dla nI'si'" • k . l . t d biać tylko granaty i nauraw:ać 
do blachy, znalezionej w bom- t t b " l 'W .. mi, s -oro mlesz {aJą am o t l '.. e.go rze a z mmI wa e.zyc. ro (j00 lat. zc'J)su e rewo wery, a za.1mle SIę hie. Każdy załamek blachy od- . . glem są przedewszystklem pola- naprawa narzedzl bardz:eJ po-
~)Qwiadał takiemu samemu za- cy. Rosja jest tylko "także" wro Odejść stamtąd nie możemy koiowych. Karpynec będz;e my 

Następnie nrokurator chm'al{ 
tervzuie przyczyny, dla których 
powstało OU. T oraz dzieie ner
traUacii w latach 1925 - 1929 
w k:e~'unkt1 skun;cn:a WSZyst
kich rozproszonych nacjonalis
tów ukrai'li sk'ch wiedna Dartir 
oraz urzcczyw:.stnien 'c tCł~o ce
lu na kongresie w r. 1929. Głów 
na osoba na kongresie jest oczy 
w;ście Konowalec. Prokurator 
krytyku ie program nacjonalis
tów, char~ li: t('l'YZllj~C nieznany 
system zaludnien:a "Gkrainy. 

Prokurator Rudnicki opowia
da szczegółowo o konferencji 
wiedeJlskiej ukraillców, na któ
rej było szereg kwestji spornych 
które załagodził Konowalec, o
pisuje jak była zorganizowana 
O. U. N. na terenie Galicji, oraz 
omawia szereg zamachów, mię
dzy innemi nieudany napad w 
Gródku Jagiellońskim. 

Awangarda - s!udenci 
Jeśli idzic o Z, U. Z., to najak· 

tywniejszym elementem byli stu 
denci, materjał niedoświadczo
ny, ale najbardziej łatwowierny 
i zapalny. 

- Awangardą działaczy aUN. 
są, powtarzam, studenci, a o
prócz nich jest również troch-= 
inteligencji oraz włościanie i ro
botnicy, zawsze jednak w wieku 
średnim, poniżej 30 lat. Podej
ście do włościan i robotników 
jest bardzo trudne, ale element 
ten, raz zdobyty, jest najpewniej 
szy i w śledztwach i dochodze
niach nie załamuje się. To spra
wozdanie znajduje swoją nustnl
cję również na ławie oskarźo
nych. Są tam studenci, a między 
nimi jeden tylko rzemieślnik 
Kaczmarski. Inna rzecz, że wie
lu z nich pochodzi z ludu. Zosta
li oni jednak rozbudzeni niezdro 
wo. Z tego niezdrowego rozbu
dzenia płynie śmierć min. Pie
rackiego, jak wypłynęła śmie .. ~ 
Hołówki. lamkowi blachy, znalezioneJ' w . dl ł h' giem, a nie "przedewszystkiem" me atego, że procent mamy w śla tylko o c C'l11.1i i wynalaz-

laboratorJ'um Karpyńca. Nawet . d h . 'd h 70 h . l P' . . d' ł l ,. • wrogiem. Czesi i rumuni to są Je nyc wOJewo ztwac ,w kac chem-cznvc 1. a nie o ro- o OlUOWlelllU Zła a noscl mI 
rdza, przebiegająca przez ar- . h 'O d 50 Gd b dł' . T t . t p' k' . h . b h wrogowie akademiccy, o któ- mnyc ':lo o . Y Y o esz a blemu R'l"anatów. aki momen ms ra Ierac -lego l ame nyc 
J, usz, doskonale wskazywała na t t d l 1 . d . t d h t t h rych się mówi, jako o szatanie, s am ą ~)O s m armJa, czy a mI mus: przyiść. bo tylko na tern me o ac erorys ycznyc , pro-
ło, że odcinek blachy, znalezio- którego się jednak nie widzi. nistracja, czy sąd, to pozostanie poie-c'u współżyóa dwnch naro kurator Rudnicki kończy: 
ue.i w bombie jest odcięty od bla t l k' hł •• I' . 
dtv, znalezl'onej' w lab orator- To są rzeczy tak dalekl'e że 't am po s ł e op l lUte Igent l dów można .1:ny~leć o r.ozwoiu - \Vidzinl'-, że myśl łych hl-

" '" ~ . polska twórczość umysłowa i li- d k - k d J .ium Karpyńca. A kiedy niepo- me warto sobIe zaprzątac meml, łcracka N' e " ę t b nar~ u. u . rams "lego. o legO 0- J dzi jest chOl'a i dlatego, że jest 
równany w swej pracy st. maj- głowy. Wrogiem jest tylko Pol- I. .'1 l. mowI p'rz,ez

l 
°lt' Y bro yc. e l kultural~ych zdob~- 'j chora, znajdujemy się na sali 

sler wojskowy Sendur znalazł ska; na której terenie U. \V O t nkl~ ~!aka SIę l kroz~vIJac. m kur3 cza~h I tYlko, na t.e1 p1atformle . sądowej. To jest nieuniknione. 
l bl d . ł ' D' .", u rams -a, a e raj ten Jest ra- mo.zna sta.nac. Według. m. ego .\' Chory móz!! leczy się w szpitalu w ~oszu aszkę, która odpowia zla a. rnglm wrogIem to są· l lt l k" l dn ' . v 

dała otworowi w p'okrywce bom wszyscy ci, którzy inaczej mY-I Je~ k~u. ~r\ p~ ,s ~~J~ U OSCI na ll~łebszef.(o p;zekonw:a ~Ilte- dla umysłowo chorych. Na cho
by, Karpynec zapytywany odpo ślą, to są ugodowczycy. Jest to po s 'lej l u rams -ICJ. re .. ohn Jl~l'(ldow t~:rn,esz- l'ą myśl nie mamy innego sposo· 
wiedział, że musi się zastanowić termin, którym się obejmuje ca-: w !i§4S' • ii.!Nii~.4 , '*oWliI'.iDilI bu, jak kal'y sądowe. 
nad odpowiedzią, że to wszyst- ły naród ukraiński. Dlatego trze; 
ko dla niego jest zgubne. A kie- ba z nimi walczyć dwoma spo
dy po kilku miesiącach ukazał sobami: terorem i sabotażem. 
się: "Biuletyn U. O. N.", w któ
rym było powiedziane, iż zama
chu dokonał bojowiec ukraiń
skiej organizacji wojskowej, to 
łallcuch zamknął się nieoficjal
nym dla sądu, a oficjalnym dla 
organizacji O. U. N. tekstem o
wego biuletynu i potwierdził, że 
zamach wyszedł z łona organi
'lacji OUN., a właściwie UWO. 

Dzieie Ukrain, 
Prokurator obszernie omawia 

dzieje Ukrainy od roku 1917 i 
dwuletnich wojen oniepodległą 
Ukrainę, dalej konwencję woj
skową między Polską i Petlurą 
w roku 1920, a wreszcie traktat 
Tyski, który przekreślił marze
nia o niepodległej Ukrainie. 

Prokurator cytuje szereg gło
sów polskich i ukraińskich o 
przyczynie upadku Ukrainy, a 
są to niedojrzałość, brak przygo 
towania i wyrobienia politycz
nego, nadmierny imperjalizm. 

FałszJwa skalogja 
z P. P. s. 

Tu jeszcze raz przypomnę i 
cofnę się do pewnych przykła
dów z życia tych partji, na które 
ukraińcy się powołują. PPS. o· 
perowała terorem. Jest to rzecz 
niewątpliwa, ale inaczej myślą
cych członków społeczeństwa, 
polskiego PPS. nie ma na swo
jem sumieniu ani jednego. Spo
łeczeństwo polskie znało ugo
dowców, znało ludzi, których I 
piętnowano w prasie, ale prze- . 
ciw tym ludziom zamachu na ży I 
cie, lub na zdrowie ,nie dokony
wano. Bo tolerancyjność, rozum 
pulityczny zabraniały tego ro
dzaju walki ze swoimi. 

Mówi się oczywiście o koniecz 
ności propagandy na zewnątrz. 
Wysunięto kwestję ukraińską 
na forum międzynarodowem i 
rozwiązanie jej w duchu ukraiń 
skim. Na szerokie masy istotnie 

Upały i kąpiel w Buenos Aires 

Podczas gdy u nas panuje zima w pełni, w Buenos Aires lud
ność miejska szuka ochłody przed dokuczliwymi upałami. -

Widmo szubieniC' 
'usuniete 

Mam w,duszy uczucie duiej 
ulgi, żc szlachetność i mądrość 
mojego narodu usunęła z tej 
sprawy widmo szubienicy. Do
brze się stało, że naród polski 
dał ułaskawienie przedtem, za
nim zapadł WYł'ok. Wyrok ten 

I 
musi być bardzo surowy i bę
dzie bardzo surowy. 

I Powtarzam: szczęśliwy jestem 
że naród mój jeszcze raz zdobył 
się na przebaczenie i tolerall~ję. 
Chciałbym, żeby w tamtym na
rodzie zrodziła się myśl nowa, I nie jakaś dzika: "tylko z nożem 

,i rewolwerem" ale myśl współI życia~ którą propagował i za kłó 
jrą zginął zarówno Hołówko jak 
i minister Pieracki. 

Temi słowy zakollczył proku
rator Rudnicki swą kilkugodzin 
ną mowę, poczem przewodniczą 
ey o godz. 19 przerwał rozpra
wę do poniedziałku, 30 b. m. o 
godz. 10 rano. W dniu tym za
bierze głos prokurator Zeleński. 
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I Deril.nd de JOUW~D~ 
I enesz w pa 

Jak żYie dz;sie;szJI prezJldenł Czec:hosl waci; 
Bertrand de Jouvenel, znako

mity publicysta francuski, któ
ry, jako syn i najbliższy współ
pracownik Henry de Jouvenela, 
wielkiego męża stanu, posiada 
bliskie koneksje z wszystkiemi 
wybitnemi osobistościami Euro
py, publikuje następujący repor 
taż, który cytujemy z pewnymi 
drobnymi retuszami • . 

ło I Skończyło się cesarstwo ~ I _-------IIII----.. IIIIII-.,~~~~~~~~~~-~ 
skollczyły sie kompozycje kuli- , 
narnel Trudno. iego ekscelen- ; 
cia n:e DOzwala sQb;e nawet I 
spokoimie, bez pośpiecl'\! ~ieść l 

Nowobogacki sumiennie spożywa 
"menu". Potage armentier - Tint· 
bal Robinson - Sauce Hollandaise 
-- Boeul braise - Pommes frites 

i strawić... '-____________ IIIBEIDI_.al:IlR ___ all---R;lilllll-" 
- Peche Melba - Mokka. wia iaca, imDonu iaca ("Idpu-

I dalej siedzi przed stołem ja!{ 
przykuty. 

Opowiadania prz, stole wiedź ze slrony człowieka. któ 
ry Q ósmej ra,no iest iuż w b'u 

Szybko połvka D. TIenesz pa- rze :, opuszcza ie oikoło dziewią 
re nłaŁ'ków pieczeni, trochę ~o tei wieczorem? 

w calei Genc'wie, iak właśr,:wie 
dany problem wyglada. FUlIk
cionarjuszl~ genewscy ubóstwia 
ia go, gdyż ma tę S3111il, co : o
ni, nasie dla instytucii genew· 
sk:ei i dla jei rozwoiu. ~1imo
to często :m sic nfzeciws1aw :a. 
gdyż jest dość silnie -zaangażo
wany w życiu polityczl1l'ITI. by 
wicdz:eĆ. że trzeba. iak to pu
w:cdział Grreaorz VH przed 
ośmiuset o:ęćdzicsięcill I~tv: 
.,łl1~odzić rvgo,r za-sad del:k~ 
llościa dyskrecji" . 

- , Cóż stary - pyta żona - na 
~o jeszcze czekasz? 

- Tu na dole napisane jeszcze: 
Dimanche". 

Mówiono 
miejskich. 
działa: 

* o obyczajach wielko-
Pani radczyni powie-

- Muszę powiedzieć, :te męzczyt 
ni w riągu ostatnich trzydziestu 
lat stali się porząd:1iejsi. - I lekko 
rumieniąc się dodała: -- Dawniej, 
pod.:zas spaceru nie moglam się oPec 

Godzina vierwsza. Pan: R~
neszowa wchodzi do s!llo\lu. 
podnosi firanki, spogląda llt.ł 
kapl'icę, za.imuiącą środek po
dwóna nałaeow~o, wraca by 
usiąść i czeka. Jest wysoką 
bardzo iasną blorndynką. bardzo 
piema. 
. Vv tym samym salonie grał 

PTZed stu 13Jty w wista francu
ski król Karol X, wygnany z 
kraiu i przebywaiacy tu iako 

towanych la.rzvn, Mi~dzy i.e- Skadże tyle roboty? Czecho
dnym kęsem a ?:ru~ ,m zdazy słowacia iest kon:ec kOl'lCÓW 
z~ws.ze wypo~':edz:eć trzy małem oallstwem, k'tórego po.; 
zdarnla. \VSZyst~le sprawy, któ 'litvka za,graniczna nie nowin
re. przedpo.łudlllem . b:vły om~- na bvć tak hardzo absorbują
m~ane U mego w ~:nurz~, defl- cal To pr~wda, ale n. Benesz 
IUlą teraz w .czas'e o~·adu. P. 7.ledn(}clył w iednym bloku, ma 
Bene~z staw:.a pytama, sam iącvm wspólni!. noI:tvkę zagra
na ~lle ?d?~Wla~ra. s~m ~obie n;czna trzy Dal'istwa: Humull.k, 
rQbl obiekCie. o ca.y parła- Jugos-ławję i Gzeclwsłowacie, 

* gość austriackiego Cl:'saI:Z<l, 1'a-
Spotykam znajomą na ulicy. stępca tronu roz~r:vw:lł zas par I 

dzil! natrętom. 

Dziwnie wygląda: wesoła, z zaczer· tię szacł,ow. Pani Benesz(,wa 
wienionemi oczami: n:e budJ.i Z!!oła w. pomn' CIl n 

_ Byłam w urzędzie skarbowym tych uroCl"vstych, unat'lycil 

zakłada i prowadzi: 

Biuro Ra[huDkowo· POWiernicze 
_ Ol;c.wi~da .- by odfl!,'I,a6 dwie- w:dmach. 
ście zlol.yc·h pOllat!w. Kwadrans na ·drugą. pół:Jo 

Piotrkowska 91, tel. 2.57.57 

Nadzory- Rewizje - Bilanse 

:{<; drugiei, tr.zv na drugą, dru~". 

W stołecznych pr7.('l1is,ICh lllleJ- Słychać kroki - szybkie, lck· 
kie, truchcikiem, małym galosl{;rh o wodociągach i klinalizacji 

I 
Odpowiada wobec władz 

skarbowych. 

pem. Krok uczn'a, wychodzą.::e ment ohraduje na iego krześle, 
zl1ajdlljp.lll~' poniższy "u~tęp": gO ze szkoły. Pan Benesz, mi- parlament, wiodący zwkzłą, 

" .. .IloŚć siedzeń ustępu ogólnego mo "'zn.'es:"""'ych w des'cI'e u- . k' l t n _v.... '" precyzy Ina dYS 'USJę, pa·r aIDeJl 
powinna być taka, ieby na każdych ~Draw'ed1iwienia rąk, wyda ie dyplomatów. rzeczoznawców, 
thvudzicslu mieszkańc.ów przypa:fh sie mały: głowa oochylona n,l admi,nistratorów. 
conajmniej jedno siedzenie"..... bok: uśm:ech na twarzy. Pani Beneszowa odpow:ada 

Krzepimy się nadzieją, ze kr~zys "Eduszka" _ woła czule pn- M' Ed sz .. c.zasem: " asz racJę, u' .-
minie kiedy§, a wtedy już kal:dy ni BeneSlzowa słodk:m głOiScrn, ka", albo: .,To mi sie wydaje 
będzie miał własne siedleni~! bezdźwięc.m:vm, będącym nie- nieco skomplikowal11e, Edusl-* mal tylko samem tchnieniem. ~!l". Wówczas minister zanie-

W ~ewnel kawiarni w Amsterda- Śmieje g,!.ę czule, dumnie, wsu- pokojonv pOWitana swoje rOlU-
mie siedzi jakieś wesołe towarzy- \ wa r~m:e. pod Tam:ę liWc.gO mowan:e. 
stwo, zabawiając się opowiadaniem l męfa. Beneszow:e na luncli nilliogo 
dowcipów na temat Trzeciej Rzeszy &zecno1dzlt OłiOK stołu, na nie zapraszają. "Muszę wszak 

Obecny przy ten obywatel nie- k:tórvm leźą. rozłoźone najnow- -kiedyś uracować" ~ odpowia
mieckl zrywa się i woła tonem sze czasopisma polityczne, filo· da D. Benesz, skoro mu sic pro 
groźby: zoficzne, naukowe, we WSlyst· p OIIluje , by zaDros'ł tego, czy 

- PoczekaJcie, możliwe, że Jut kich językach. Parn BeneSl na- owego wybitnieiszeg,o cudzo
wlu6tce będziecie mieli Hitlera u chyla sie nad tym stołem, przc z'p.mca. Czy nie iest to zadz:
siebie! b:e,ga oczyma na iświeiszc nu- !!!!!!'!!!!!!!!9!!!!!!!,!!!!!!!!! 

_ Nie wykluczone - odpowiada mery. Ram:.ę Dan: Beneszowej 
ze spokojem Jeden z holendrów. _ czule, lecz stanowc,zo poci 1\ ga 'VSZYSCY NA SYLWESTRZE 
Wilht:lma II już mamy u siebie! ku sali iadalnej. W ,.TABARINIEI" 

Ah I" . d n Przedwczoraj jeszcze łodzianki i 10-* " a - pOWla a n. ('- dzianie martwili się gdzie spędzić Syl-
nesz radośnie. widząc ia.kieś da 'westra, ale od wczoraj troska ta dla 
nie, które s:e wnos:. Pan: Be- nich już nie istnieje. W jednej z sal parlamentu rran

cusldego wyświetlono przed paro
ma dniami film p. t. "Groźba wy
ludnienia", ilustrujący tak aktualne 
we Francji zagadni'!nie spadku 
przyrostu naturalnego_ Na przedsta 
wienie przybyło wielu deputowa
nych z przewodniczącym izby Fel'
uandem Bouissotl nac'fele. 

Po skończonym seansie Bottisson 
wstał I zawołał: 11 

-- A teraz, moi W'(1owie, dCl pra-
cy!... . 

Miał oczywiście f !;Ja myśli pracę 
parlamentarną... ł 

* Docent uniwersytetu w ClJicago. 

neszowa stoara się wysz!.1kać Ogłoszono bowiem, żp doskonała 
coś, co nl0że lei m <;,żowi sma- zabawa sylwestrowa z tysiącem nic-

spodzianek i przebojowym programem 
ko.wać; on nigdy nie .zapomina artystycznym odbędzie się w znanym 
okaozać iei, że sie tern c:eszy. i wytwornym lokalu naszego miasta-
ĄIe to. Umyślna. ostentacyjna w "Tabarinie". 
uc:echa, bo w rzeczyw;slości w tym celu poczyniono już odpo-

wiednie przygotowan ia i zaangażowa-
nie nOltrafi ro.'f.różnić i,ndyka no siły artystycznI', jakich dawno już 
0<1 kifólika. nic oglądaliśmy w Łodzi. Pragnąc zro

Żale kuchmistrza 
Pewnego dn:a zaszedłem n~l 

llogawrdkę do ku{:hen zbudo
waollych w kształcie katedry, 
których szef był kiedyś s7,efe.m 
kuchrn: Fraollc:sz.ka JÓ,zefa. 

Cnły spowity w bid sławny 
kucharz , westchnąJł: 

bić swym gościom niespodziankę, dy
rekcja "Tabarinu" narazi e trzyma w 
tajemnicy nazwiska nowozaangażowa 
nych artystów, ale zapewnia, że wy
stępy ich wypadną jnknajlepiej. 

We wtorek w nocy, pięknie urządzo 
ny i obszerny lokal "Tabarin" roz
lu zmiewać będzie gwarem wesołości 
a humor perlić się będzie jak najdroż
szy szampan. 

,.U nas najweselej !" - oŁo ha.slo, pod 
jaldem witać będą łodzianki i łodzia
nie rok 1936 w "Tabarinie". 

'V związku ze spodziewaną frekwen
cją, należy już' zawczasu zamawiać 
stoliki, gdyż w ostatniej chwili może 
się okazać ich brak. 

których łączna liczba ludności 
wY'no-s: około 50 miljoJlów mie 
szkańców - więcej. niż cała 
Fmncia. 

Jest lo regułą, która n. ~fI' 
nesz stosu ie rucze i w ŻYC u 
miednnarodowem. niż w spra-

Z własnym Dolicjantem ~~:a~h .k~aio,Yyc~. Jako. P?lit,"k, 

G
- , ., .eIO\\ nik nartJ, .. soclUl1st, cz-

• enewle no - narodowei" (zestawienie 
To n'c wszyslko. Te trzy tych dwuch słów datuje s:e w 

pa.6,slw~, ktÓore 7. woiuy s;C Z,1'O Cz"C'hosłowacii od r. 1920 
dziły. lub dzięki trakilatom po- nic ma żadnego zW!l17,ku z .. 11n 
koiowvm znacznie się DOW:ę- cioual - sociaI:zmcm", a nawet 
kszyły, nuda ż"wotnv interes ma ~i~ w!'('cz prz('c :wllll'.1 (J " "

w utrzymaniu n'enaruszalnośc: za1 p. Benesz nieustc;pliwość, 
traktatów. A p. Benesz icst nie która orzysporzvla mu nawet 
tylko strazni.kiem :nteresów szereg nieprzyiaciół. W po
małej ententy, lecz róv.'lliei. czątkach republiki wybuchło 
str!łIŻnikiem zasady ,n:enarusza: k:Ika skaolldali finansowych. 
noś<ć umów. Mały profesor filozof.j:., lo.staw

Szv premierer:'i. okazał sil. ni~u 
hłagarnVIffi dla w1nnvch: 

"To prawo wSKnesiło Pł) 
czterech wie'kach nasze P31'i
stwo, - pOlw:ada on czasem 
- P,rawu temu spłacamy dIu!! 
wdzięczności, broniąc gO we 
w5zystk:ch okolicznościach". 

W ten sposób dostą.p:ł D. "R\J 
ncsz w Genewie roli raczej na 
m:a.rc: swei {)SObistei wartości , 
flit proporcjonalnej do Ileogra
ficznei walZi jego kraju. 

To pasjonujący wręcz spek
takl - ten p:,erwszy ranek m'
nis,t.ra czechosłowackiego pO 
iego nrzybyciu do Genewy. J,! . 
den 00 drugim. albo DO dWTlr.h 
naraz udaią s:e do jego Tlok<J
iu hotelowego wyhitniejsi fnnk 
cjonariuszc sekretUJriatu Lr,:, 
narodów, wita iąc w przejściu 
poczciwcgo. brzuchatego cze' 
chosłowackiego llgenta pol:cyj· 
ne~o, który od pielnaSitn lat 
czuwa. nełen iowia,lności. na'. 
{)'sCJb:<:lem hezo'eczcń,~twem 
ministra. 

P. Bencsz siedz: w kanym l' 

tych okroonych foteli z sosno
wego drzew,a. wyhitych LeJ atn., 
które co chwila wywracaja si~, 
kreca s'e ~ wykonuią istne n
k,robatycme sztuczki. s:edzi, 
przerzuciwszy obie nOg'i przez 
pOl'ęez. w pozycii, w klórej wv 
raża sic cała nerwowa ŻVWO$Ć 
ieaQ myśL Podbródek, wc;śnię
ty w D:erś. odkleia się ou nie.i 
nnRle w chwiU. gdy minister 
rzuca swe prze.nikl:we. zawsze 
trafne nvtan:a. ,,, południe 

wie lep:ei. niż ktokolwi.ek inny 

• 

"Jeśli nie zarea,guiemy z naj 
skrain:eiszą s\N'Qwością, ma' 
w:ał, Europa w:dzieć w nas be
dzie rodzai wielkiego. księstwa 
Gerolstein. Nie oszczędzaimy ni 
kogo. Źródłem siły demiJokl'anj:' 
iest tylko cnooa!" 

Cnota D, Benesza iest n:ena· 
glłJnna, iest Illawet agresywna. 
Nie umie on pohamowac! cte 
od zdemaskowania niesprawie
dliwośd lub przestę.pstwa 
gdziekolw:ekby sie one obillwi 
Iy. Tego nokroju prczydent 
p1\11s1wa tlle kazderou bpll,j(, 
wygodny! ... 

(Jł NO 
Pocz. 12. 2. 4. 6. 8. 10 
Wielkie święto 
kinematografji polskiej! 

InElURY , • -
lłosnE 

Rewelacyjny SUkSiS! 

Mankiewiezówna, Halama, 
Zimińska, Żabczyński 

i Sielański. 

A. Fisher, zdobył oryginalny rE!
kord: najdłuższej bezsenności. W 
obecności lekarzy, kolejno zmienia
j:.)cych się przy jego łożu, Fisher 
przetrwał 135 godzin bez zmruże

nia powiek, czuwając wciąż z zacho 
waniem całej świadomości. 

Fisher pobił własny rekord bez
senności, uS1alony przed dwoma 
laty. o 10 godzin. Wówczas wy
trwał Fisher bez snu 125 godzin. 

- Ach tak, mÓ.i Dan:,e, niekic 
dy czlow:ek tęskni do czasów, 
kiedy Pra,ga n:e była jes7:cze 
stoFca republiki czechosłowac
Idei, lecz trzeciem miastcm mo
narchji austro - wc.~:ersk:ei: 
do Itvch czasów, adv ta część 
pała.cu hradczyI'is iego, w któ
rym mieszkam 0:0 czterdziestu 
lat, nie była jeszcze minister
st.wem spraw zag,raollicznych re
publ:k:. lecz rczydencją cesa
rza i króla I Jakież wspaniałe 
dania wówczas się kompo.nowa 

I Dziś o g. 12 i2 DWA Po-I 
RAN~I.' ceny 80 gr 

ml~sc od • E U Iii p A • Ostatnie 2 dni! . 

Pocz·D~~.ś' 20' :.' 162,_8 • .'210. Shlrleu Te m p I najweselej S~:d~~~S~~\liCzJ1ym ba· 
Tego rodzaju rekordy są, rzecz 

jasna, przywilejem i włal'onośclą 1.< 
ko Ameryki, :dóra ma już mistrzów 
uajdłllższego pocałunku ł najdłllz' 
szego siedzenia na lodzie. 

Zadziwia jednak tym razem ~ta
nowisko Jekot'dzlst~r bezsenności: 
jest nim - docent lllliwersyietll. 
Więc głupie rekordy Amer.~kl 

ustanawiają nietylko bezrobotni dla 
zarobku i głupcy dla sławy - ate 
ró,.,nłeż elita ulu)'510w& 

• " lu tow. "Uzdrowiska", które odbędzie 

DWA PORANKI siQ, jak zazwyczaj, w filharmonji. Sa-
6'letnia genialna boginka ekranu w swoim la będzie fantazyjnie i ślicznie lIdeko 

Ceny miejosdc 80 gr. nfQl.Jl·olllol.we spzy. mt. "nasze słoneczbo" I'owana, bufet pełen najlepszych trun n ków, a orkiestra pełna humoru i wer 
wy, Zgodnie ze swą tradycją, bal ten 'l I J d k I JóZEF SCHMI T ht;dzie prawclziwem ,,'Vesotem Min-

~AlA fi H~ftM~nJi ;~3-84 p;ed';aldR~nd~AmerJki .'. D ~l~~:l:~E~;'~~:~}:~~~~:~j~!j;'~II;:B~ 
W środę, dnia 1 stycznia K,61 tenor6w, znany dobrze _ najmelodyjniejnych film6w diwiękowych, A więe weźmy w~zyscy udział w t~Jl

O godz. 8.30 wieCE. pl,t gramofonowych i audycJJ radjowych. Bilety sprzedaje kasa Filharmonii cach, hulankach l swawolach, ktore • I królować b~dą przez całą noc w ,,"'e 

Teatr Halma 'ltu'c·1 Dziś. w sobotę o goda. 4 pp. I 9 wieczorem r f l 4\\' I \\''' I sołem Miasteczku". 
~ • punkt. wspaniałe wldowl~lro palestyńslcie... Bilety do nabycia w lokalu "Uzdro 

tel. 112·25 rełyscrJj I. Notrka p. n. " wiska" (Cegielniana 21). 
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iLumiere demonstr;je swój ostatni ,nalazek •• film .,pukl, 
Mosk~ewski specjalis1a kill~'l _ To moje laborałol'.hull pl'Zeł)rOwadza reakcie chemicz· Wiele słyszałem o stere(t,kinif.' lon dalej. że zdieci~ zosta.tc do· 

techniki, prof. E. GoldowsklJJ chemiczne, _ z dumą. oświp-!l- oe? Lumierc'a i P1'OSZe, aby z.e·1 konane specjalnym apa,'aiem 
opowiada o swej wizycie w Pa I cza Lumi'erc. . _ Oczywiście _ cdpowiada chciał mil o niem coś powj(~ khlowvm. zaopatrzonym w dwa 
ryżu u' ojca kinemato:rafji, I czuie. że każdy ,lehll labo- Lumi'ere - wszystko robie sam , dzicć. ob.iekływy, znaJdu.iące sie na 
Louis Lu "iere'a. rałodulU związany jest u nie- Tyłko przy tym systemie łlracy I - Jedyny PNłktyczny wynik I odle~łości 70 milimelrów jeden 

W Paryżu zazna.iomilem sill I ~o ze wspomnieniami. Udaic- można zl'ozUJn1eć ~łeboką treśe - obJaśnia Louis Lumłere - od druai'cA(o. 
~ redaIdorem dziennika ,.La my si~ na dl'uaie )}it~tro. J tu swc~o dzicła. Pozatem - doda- da sie uzyskać przy pomocy \ Wypowiada życzenie obe.irze· 
tcchnique cillematographitluc", l'ównież lllieszczą sie IabOl'ato- le z uśmiechem -nicbardzo ic· mct'cdy Ahneida. lIstahme.i w I Hia stereofl1mu. Lumiere sadza 
A. Landau'em, człowiekiem mlo ('.ia chemiczne. stem zmuszcny do pośpiechu. 1858 roku, a pole~a.iące.i na tern las na kl'zesłach, przed Idóreml 
dym, ale doskonale zna.iIJcym - Tuta.i - oświadcza Lu- Na lem samem p:~trze. pł'Zy te obie pro.ickc.ic za stcreosko- na noziomit: oczu zna.idują slf! 
swój rach~ który potem wiele mlere - przeprowadzam l'a- labOl'atodum mechaniczllem, plczl1c.i nary rzuca sie na ekran dwa barwne szkła. - Przez ttl 
poml)ał mi w kierunku za1ł(l- c.ialne prace nad filtrami. zlla.idu.i~ sie ekran, a naprze· iedną ua d(·uł!ą. Na drodze pro- liizkła trzeba natrzeć na ekran. 
zuania si:e oZ ·francuską !eclml- Na t'rz-eciem pietrzc _ labo- ,ciwko nie~o w n;cw!elkim nł'~y mieni świetlnych umicszcza się aby otrzymać efekt fi,lmu wv· 
k~ kin~wą. Pewneł!o dn:a uda- I'atodunl mechaniczne. Stoi kil Ic~łym do labara!OI']u~ poko]~ uzupełnia.lące kolorowc szkła-o pukłeeo. 
lłs~v sle. • z D. Landau em ~o ka warsztatów, tokarnie, szli- wldze UDał'at pro]ekcy.my, o MI czerwone i zielone, a oczy wi', Lumtere zapala allal'ał, za· 
LOUI~ L~ere'a. k!Ół:y ehetnte fiernie i t. p. Przy ścianach sza wn:rch troche kształtadl. dza pah'zll przez okulary czy 'lUszcza rolety w oknach !abo-
aodztł SI.e nas nrzY.ląc. fv. w kf.órvch zna.idu.ią sie nai~ • - .Jest to U1'ządzcni'e - wy· binokle, których szkła mają tł' rat°r,illm i przystełlUie do WJ'-

Na ulicy wysadzon .... ' z ""b,· '. L· dł t k !'ame uzupełnia.,·ącc barwy. świetlania. W'ówezas dzie.l'c sic, 
. •. "'. u - różnorodniejsze instrumenty. _ ]aSn!a Ullllere-- a s ercos 0- " 

stron. drz~~ami, jest znacznie J~ulUlere z ~iłością pOkazułe 'I,a 'piczuej ł)l'o.iekc.ii k inowej. Moją Lllmiere uodprowadza mnie coś zdull1iewa.'ące~a. Znajdu.il: 
cłsze.ł, UIZ w samym Paryżu. wart(ł-ść każde i szafy ot~'iera c.statnia praca. do filtrów aparatów. Wy.iaśn.ią I;ie nat!le WŚI'ód aktorów, t!raill' 
Jest to., dzi~I~ica will. łoną- pudła z fryza~i, nac'i~temi de. • cych na ekranie •. Jaki: me~zyz· 
cy~h w z;eIem I ~~~odaeb: K~e- skanli i 1'llnymi instrumentami. na macha rl'kami tui przy mo-
1'~]ClUY s~(: do willI .Lmuulre a. Wszedzicicsł pusto i nie w·(}zł) R A D J O O D B lOR N I K ie.' tW81'ZY. Parowóz przesz~dl 
St?ry słuzący me!oo]e nas; Ll1- nikogo, ktoby pl'acował w tych łak blisko mnle. ł.e mimcwoll 
IDlere nabrchm13.~ł zanras.t3 obszernych. pokojach. Zapyłn.i(' f Wzdl'y~am sie. ZachwY.~am si~ 
nas do swe~o !!abmełu. o to crr-sł}odarza . ł N nowym, zdum:ewaJacym wym:· 

Z za starożyhte~o wip.lkieA(o'" • 'azkiem LumleI-e'a. I wstaJąc po 
biurka wsta.i-e Lumiere na na- - Wsz.C1b.Je nra~u.i~ .ia sam demNlstrac.ii. s:lnic ściskam 
sze przY.fecie. GOl'aco śclska - Odpowl~da Lumlcrc . - Ty t dlOll wynalazcy, Willszu.iąc mu 
nam dłonie. Po zwykłych powi- ko czasaml wzywam ludzi do I to szc~yt selekcji, pięknego dzieła. kłórf' - njcza:ehwit'ni~! 
ta'lliach wY.iaśniam mu cel na- pomocy.. tonu i estetycznego wyglądu - z';l1ie.ni w~z;'stkie nasz~ 'T 
sze.i wizyty. Ch~tnie z~adza j - Jakz-e to - pytam - l)aD I I Qhl'azen 'la o KIn-em~t(}ln'ahi. 
sie mIz1:eIić interesuiacvf'h sam toczy Il,a warsztacie i sam' Jesł iuż oknło 6 ,~'-ecz~rem. 
mn'e wiadomości. Lun'·crc .i("st widocznie zm~~zo 

Louis Lumiel'e zaopatru.lp. e Qi*M4 - Iły. Że!.',uamy sh~ serdecznie. I.d· 
mnie w materiały - kslat'li ~ M H d Il!'()wadz~ni !Jl'Z<'Z 'wie>kiet.o w,' 
-ll1'tykulv. nOŚwlieco!le je", b.. iasto ouston pO wodą nalazcc aż do bramy je~o willi • 
. "iu , wvnalazkowi kinePlatoł!ra Idziemy do J)],zJ'stanku ~lltQ-
fu . Zapytuje Lumjp,re'a () S7ae- busoweł!o. nelni niez\\'~;kłych 
~óły, zwh,zane z jet!o bioł!J'a- wraiell. Z ni'cciel'pIiwością czc-
fią I wynalazkiem kina. UC!%tt- kam na auł'obus ua"J·ski. bil 
łlY od»owiada na'wszystkie DV chciałbym iaJrnajpredze.i dosfnć 
łania. Czasami w trudniej. sie do domu, aby uwiecznić na 
szych mODlentach dmip.eha papierze wszystkie szcze~~łv 
s:e skromnie f mówi~ dzisieiszei wizyty! 

- To było już tak łławno .. - - Zdnk sie. że hlzie roli· 
J)onrawdy nie Damietam ~. wie. 
l!ółów. Ale to nie autobus. 

CZf!!Sto Lnmiere u~a sit Szyhko zbl!ża sie eleffanckt 
j proponu.te zaznajomłenle sle samochód i widzimy w nim 
z tem, czy innem zaeadni'eDtcm Louis Lum,' ere'a. który DOzna 1(' 
na podstawie źrófłeł literatury nas i macha reką, Zdejmu.1e ka 
wymieniaiae tytuły dzieł z DR' pcIosz, aby jeszcze raz, DO raz 
miecio osłatni, pożeA(nać sic z ułowie-

Nastepnie 'i'd:ntemy obefrzel k;em, które~o t!cn.iusz Drzed 40 
rzecz naieennie.iszą, .iak" po. lah' obdarował kinematografem 
~iada Lumiere _ .if'i!o labol'a~ .,płaskim". a dziś - wypukłym. 
todum. Prof. E. Goldowski. 

WychodzImy na pOdwórze t WYBIEG. 
kieruJemY sie do trzYptełrow~- - Niech pan zgadnie, He mam 
~o ~maC1h'll fabrycznego. Web.. lat? 
rh;imy Da Dłerwszenietro f w;. p d d'" I - RUJ. - J' eśli za wysoko &ir,.!!'.,l1"., rze paru maml llllaslo l oustOJl w Teksasie zo.lało zalane wodami Buffalo Bayou. Ka ilustracji widzimy ni- -
dzimy szereA( nokol Z nrzyJ'za~ żej położoną dzielnicll miasta całkowicie pod wodą. Wyrządzone przez powódź szkody oceuiane są na dwa miljo- r0zg'niewa się pani. 
darni chemicznymi -i wa~amł· ny dolarów, - No, to niech pan sięga niżej . 

• 

nieś mierlelna 
Powieśe 
Hr. Lwa' al.łoia 
lU 

• • AiI\MM 

wskrzeszona przez genjalnego wizioner~ 

ekranu (larł!Dt:~ Browna 
najwspanialszym tryumfem artystycznym 

fiRITY tiJlIłBO 

następnu prOgram Mina CAPIIOL 
't. ~ 

I l
' strością j wnikliwością analiz~, Na· , Bourget, aby przedstalvić pisarzom I nie zt'eformować społeczeństwo st. P a. U I Bo U rget stępne ~zieła, ?,O~~~tna zaga.dka",,I ic~ odpowied~ial~ość moralną. Opi· je się obrońcą religji j autorytetu 
~,Z~r~dma ~ m?łOSCI , ,,~ndre?>~ sUJe tam, do JakIch strasznych czy- W powieściach: Rozwód, Etap, ..................... 1............. nehs. zawierają i),rawdztwą. W1Wl' nów doprowadza doktryna nauko, Demon południa i in. Bourget uka. 
sekCję dus'Zy ludzkleJ1 są .- Jak to wa młodego zapaleńca, który wpro· zu,ie się nam jako pisarz konserwa. 
często podnoszono - prawdziwymi wadza ją w życie j podporządko· tywny . i katolicki. 

Wczoraj FJrńl.ncja ociprow:I.dziła 
/la mieJsce wiecznego spoczynku 
nestora swych vowie~ciop:sarzy, 
Paul Bourgela. Wliród dzisiejszych 
czytelników nazwisko to nie cies~y 
się zbyt wielką popularnością, ale 
dla przedwojennego pokolenia 
Bourgct był i pozostanie pisarzem, 
w którego dziełach odzwierciedlił)' 
&i~ z niesłychaną wyrazistośc" 
ówczesne zagadnienia literackie l 

moralne. Wówczas kaźda Jego po 
wieść była wydarzeniem dnia, pro· 
blemem, tematem do rozważań i cly· 
skusji. 

Paul Bourget urodził lię 2 sier 
pnia 1852 toku w Amien!;, Z P.ocz.tt 

ku studjował filozofję grecką, a po 
tem JlIedyc~·nę. Studjów 'flled.vrz· 
nych jednak nie ukończył, r~.lcil 

je, aby poświęcić się call.owicie li 
teratune. 

Twórczość jego jest twórczości<j 
psychologa - moralisty. Albo .. dew 
to co najwięcej interesuje tego pi, 
sarza - to naj rozmaitsze stany 
przeżycia i przemIany duszy Ittdz
Idej i to 'Juszy współczesnego czło
wieka. Bourget jest najświctnie)
szym mistrzem powieści psycholo
gicznej, jakie~o wydała Francja oIJ 
czas6w Słendhal'a. Już jego debjllt 
literackł, !,Szkice z pr.ychologp 
współczesnej" (1~3) zadzłwiają b)'o 

podręcznikami "anatomji moral wuJe jej bezkrytycznie wszystki(J 
nej". swe czyny. Twórca tych doktryn, '" Od ~oku 1895 był .~aul Bour~~f 

wielki uczony, mlAi się ugiąć pod c2łonkle~. Aka~emJI fr~ncuskleJ 
brzemieniem winy przerażony sku~ Jego spusclzna hteracka Jest ogro 
karni haseł które 'przez całe żyCi; mila - około 60 tomów powieści , 
głosił. ' flI)~el i szkicó\f literackl(:h. Wiele 

Bourget wybiera swoich bołiate· 
rów wśród ludzi bogatych, wśród 

przedstawicieli "highłife'u!', oni bo· 
wiem przedstawiają dlań wypadki 
najbardziej charakterystyczne, na 
nich może najlepiej zaobserwować, 
dostrzec niszczące wpływy miłości 
i namiętności. 

"Le Discipie" jest przełolłl!owym 
IJUnktem w karjerze literackiej 
Bourget'a. Powieść ta zamyka o 
kres psychologizmu i otwiera tę 
częŚI! jego twórczości, w ktm'ej ten· 

Najwspanłalszem dzielem Bour- dencja moralizatorska występuje 
~et'a, tem, k!óre było dla całej l1a plan pierwszy, przesłaniając 
Jego gerteracJl ,,lIvre de chevet", j obserwację psychologiczną. Od. 
biąiką - objawieniem, jest "Le Dl, tąd Bourget zaczyna interesowali 
sciple" {Ueze6). Ksi,żkę tę napisał się kwestjami socJologicznemł, p'rag 

z nich przetłumaczono na język poj 
o;ki i cje~7.yło się w Polsce dllią po· 
r.z~· tnością· 

Śmierć Paul BOUlgeta okrywa 
iałobą literaturę francuską. Fran~ 
cja traci w nim świetnego pisarza, 
którego dzieła są kontynuacją ple
Jady najlepszych moralistów rran' 
cu~kieh. 

Mgr. Magda Piok. 
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PnedpltopoiJ potwór NOVle przepis, koleiowe Redukcje 
Ul magistracie 

Bilftu IJfzpla.ne bcdą ważne na IUI-.orpfdg.
Oł!raniczeoie podróźg okreingch 

Wieść o redukcJi 1.000 prS 
cownmów miejskich wywołała 
pełne zaniepokojenie wśl'ód per 
sonelu mae!istratu, W związk\J 
II tem zarząd mie_iski Pl'(ts ! na.~ 
o wyjaśnienie. że pracownic~ 
nie ))Owinni mieć narazie żad I 
nych obaw. ponieważ pl'aee re· 
oraanizacv.1ne i prace Ilad zmia 
ną słafu,łów i reaułaminów po
szeze~ólnych a,aend nie zostałY 

Czy pan już zdecydował, 
profesorze, z której strony przy
mocować ogon? 

Wift~omo~[i ~iei~[2 
NOCNE DYŻURY APTEK. -

Dziś w nocy dyżurują następujące 
:lpteki: A. Dancerowej (Zgiersł.a 
.17); W. Groszkowskiego (11 Listo
pada 15); Sukc. S. Gorfema (p.iłsud. 
"Jdego 54); J. Chądzyńskiej (piotr 
kowska 16.j ); R. RembielińRkiego 
( \.ndrzeja 28); A. Szymańskiego 
(Przędzalniana '75). 

.............. ~ ........ . 
Niniejszem zawiadamy, że 

biuro nasze, które mieściło 
się przy ul. Piotrkowskiej 50 
zostało przeniesione do 
1)0 wego lokalu przy ul. 

PiOlrftows8iei nr. 87 
Akwizycja Ogłoszeń 

S. flJł:HS 
w Łodzi, PiotrJronka 81 

telefon 121-36. 
.4 •••••••••••••••••••••• 

Nowo wydany przez okręgo-
wą dyrekcją kolejową w War-

1 
szawie okólnik handlowo - ta
ryfowy przynosi 

szereg zasadniczych zmian, 
z któremi powinien się zapo· 
znać każdy podróżujący. 

PODRÓŻ OKRĘżNA 
~ przepisach dawnej taryfy 

kolej uwzględniała t. zw. opłaty 
za łączne przejazdy. Gdy podróż 
ny uie jechał najkrótszą drogą 
do ~tacji przeznaczenia, lecz o
krężną otrzymywał jeden bilet. 
Był on tańszy, ponieważ, jak 
wiadomo, zasadą naszej taryfy 
kolejowej jest, że 
dalsze kilometry są taniej liezo· 

ne. 
lWi ten sposób podrÓŻny jadą

cy z Warszawy do Krakowa 
przez Poznań i Katowice płacił 
mniej za bilet, niż gdyby kupił 
naJpierw bilet do Poznania a 
następnie do Krakowa. 

Obecne nowe przepisy uznają 
opłaty łączne tylko w tym wy
padku, gdy droga okrężna jest 
tylko o 50 proe. dłuższa od bez· 

pośredniej.-

MoiDa więc np. jechac z War 
szawy do Brześcia przez Biały
stok, bowiem różnica nie prze· 
kracza 50 proc. najkrótszego po 
łączenia a nie można za jednym 
biletem jechać z .warszawy 
przez Poznań - Katowice do 
Krakowa, bowiem najkrótsza 
·droga wynosi 320 klm.) a ta 0-

·krężna at 703 kIm. 

Ta zmiana oezywi~ 
uJe będzie przyjęta s acłowołe · 

niem, 
sxezeg~ puez W(}~ 

NADUŻYCIA 
Podróżny jadący z dzieckiem, 

które korzysta z ulgowej taryfy, 
obowiązany jest mieć przy so · 
bie dokument, 

stwierdzający wiek dziecka. 
Organa kontrolne kolei będą te 
dokumenty sprawdzać w każ
dym wątpliwym wypadku, na
tomiast w wypadkach bezspor
nych, przepisy mówią o zanie
chaniu tej formalności. 

Jeżeli z biletu tygodniowego 
czy okresowego korzysta osoba, 
na którą bilet ten nie opiewa, 
kara za nadużycie wyznaczona 
zostanie na podstawie domnie, 

manych ilości przejazdów. 
A więc, gdy np. ktoś niepowo 

łany korzysta z biletu tygodnio
wego, ważnego od poniedziałku, 
w piątek, to kara obliczona zo
stanie za pięć dni, przyczem li· 
czona będzie podwójna oplata 
za przejazd normalny. To samo 
i w tym samym stosunku doty
czy biletów miesięcznych, kwar 
talnych oraz wszystkich bez wy 
jątku okresowych. 

ue, nie przysługują.. 
Do 31 marca waż·ne są rów

nież zaświadczenia na bilety ul
gowe, wydawane studentom za· 
granicznym oraz klerykom. Po 
tym terminie wydany zosłanie 
inny typ zaświadczeń. 

W. razie powstania wątpliwo
ści, czy posiadacz legitymacji 
szkolnej jest uprawniony do ko
rzystania z niej, należy zapisać 
numer legitymacji, a następnie 
w szkole przeprowadzić doeho
dzenle. 

Personel nauczycielski korzy· 
sta z bezpłatnego przejazdu 'VV 
wypad'kach, gdy prowadzi 
wycieczkę conajmniej 10 ucz' 

nlów. 
Gdy nauczyciel zapłaci za sie

bie, to grupa, złoŹODa z 10 ucz
niów 
ma prawo przewieźć jednego nie 
zamożnego ucznia, wychowanka 

leszcze zakończone. . 
W czasie D1'zepraeowlWoia słQ 

tułów natrafiono na anomal.ie. 
polee!a.iąC4 na tem, że maf6 .. 
strat łó~ módby .,ra~ow_ 
z nersonelem, liczącym 1.500 O'" 

sób. nodczas. 'e!dv obecnie Ul" 
łrudnl'a on 2.500 pracowników. 
Chwilowo zarZąd mieJski nit' 
n08i sle jednak z zamiarem zr(!ll 
dukowa,nia tak znaczneJ liczby 
IJwoich pracowników. 

Co Ullyszymy ~ziś 
przez radio? 

bursy, zakładu opiekuńezego 6,30 Gimnastyka i muzyka z plyt. 
lub harcerza, zupeluie darmo. 12,15 Koncert muzyki lekkiej. 

13,30 Wesele na wsi (płyty) . 
POCIĄGI MOTOROWE 14,30 Koncert kwintetu salonowego 

Na pociągi motorowe wa'Żne 15,00 "Dźiu·Dżitsu" - humoreska 
będą bilety A werczenki. 
abonameutowe, bezpłatne, służ · 15,30 Muzyka salonowa (pły ty) . 

Data ważności biletu miesięcz bowe legitym.acl'e posłów i seua, 16,00 Lekcja j ęzyka fl':1IH·lI s1,iego. 
nego liczy się od dnia wydania 16,15 Koncert tria Li ~()\v ski ch - Iha 
do równorzędnego dnia następ. torów, oraz wszelkie bilety ulgo- łalajki) . . 

we indywidualue, 16,30 Skrzynka t eC'hnkzn fl . 
nego miesiąca, a . więc . 1645 C ł P l k . , d wydane na podstawIe ulg stoso· , a a o s 'a splewa - :\\1 y 

od 15 stycznia do 15 lutego. wanych w pociągach pośpiesz- Cj~'7,OO "w krainie l1J Hrtlnu'(i w " _ od 
Bilety ' inwalidzkie ważne bę- nych. Każdy taki bilet wymaga czy t. 

dą do 31 marca 1936 roku i mu- jednak 17,15 Nowości z pJyt. 
szą być okazywane łącznie z ksią specjalnego kuponu dodatkowe, 17,45 "Orz~ł",,- pogadanka. 
żeczką inwalidzką. go Na linJ'I' Łódź _ Warszawa 17,50 "Kal.lsz - pogadanka . 

• , 18,00 "ŚWiat za drrzwiami" - sIu· 
ULGI kupon taki kosztować będzie 1 l cllOwisko. 

lWi wypadku, gdy legitymację zł. 50 gr. , _ _ .. ) 18,30 "L6dt zapleczem Gdyni" -
~zkolną, otrzyma osoba, która NV. torpedach: będzie można I odczyt. 

ł 30 k · . 'ć tylk b' I 18,45 Muzyka lekka. przekroczyaro zycIa, przewozI o ręczny agaz o 2000 Lwowskie potpourri" 
skreślona na niej ,;ostaje klan-/ niewielkich rozmiarach, którego l 20:55 'Krótkofalowcy polscY _ po 

mla O ulgach. _ łączna waga nie przekracza 251 gadanka. . 
~ osobom żadne ulgi szkol klg. 21,00 "Rodakom Da obezyfnie" ~ 

. audycja. 

GEN. OLSZYNA - WJLClY1q'SKJ 
W LODZI, - Do Lodzi przybył Da 

~\V ję ta. B~lżego Narodz. b. dowód
l':1.. X dywizji w Łodzi, a obecmy dy 
I'\lktor państwowego ~u wycho. 
w:\nia fizycznego i przyspoeobienia 
\\'ojskowego, gen. Olszyna • WH. Aresztowania Pabianicach 

l 21,45 "Uśmiech Poma1Jla". 
22,15 Koncert orkiest:ry ~ udz. S ła

nisława Frydberga (skrzype~. 
23,05 Muzyka taneczna. 

ezyński . Korzystając z tej okazji • z"jazlol z .... nrorngBllDordelD rabunko 
gen. Olszyna Wilczyński złożył li ~ .. ... 

gm AUDYQE ZAGRANICZNE 
Wiedeń (507) 

dniu wczorajszym cały Mereg wizyt ~eiłztwo w SPrawi. 'I)Ołwor-
r,oźegnalnych. M. in. złożył OD wtzy nEWo morderstwa., dok()lllah~o 
ty wiceprezydentowi miasta., Go· fi( Pabian:cach na oso.bie 21-leł 
dlewskiemu i biskupowi Jasińskie niego Wiktora Ratta.iozvka, sy.ną 
lllU. wła§eicela htl1r'ł:owni win .: wó-

OCHRONA DRZEW NA ULI. dek, w JegOl mieszkaniu Wl·Y 
CACH. - Corocznie znaczna ilość ulilcy Dolm.e.i ł 
drzew na. ulica<:h miasta ginie wsk1ł zataeza ~r_ ssersee kred-
tek zahójczego wpływ'.l soli na. kil· Już od pierwszej chWil'· d(). 
r7,('llie. Sól ta prLed .. 1~1.l1je się do ko m,owni.ków uderzył fakt, lIŻ J>SY 
l zelii drzew z tl!l,niejącego śniegu, strzegące mieszka.nia Rata.iczy. 
zgarnianego przez d07.0fCÓW z chod ków. zaw-sze C7Uine, tym razel11 
Iiikć·w i posypywanych pr7.ez nicb dopuściły morderców do miesz. 
\J olą. Wobec tego wydział planta. ka!ll:a. Snuie s:ę stąd wniosek, 
cji zwraca się z apelem do właści - te mordercy lIla,leżv szukać w 
cieli domów, aby we własnym in !trOnie ludzi. którzy bywali w 
teresie, jak i w imię posza.nowania domu Rafa.tczvka. znali pSy l 
dobra pubiicznego, zabronili duzor or.ientowali sie w rozkładzie 

oraw(Jopo('f.o'6nid ~ JJT .. OI' 
dem. a adT 

udało mu słe otruć pSy 

reszta »oda.źyła za nim 
Za h:potezą, 'Że mordercy re 

kll"utum s:.e z osób, .kt6re znał'\' 
dobrze Rata.iczV'ków, przema
wia leszcze i to, że mOil'dercv 
wkroczyli do mieszkania Z.e 
sta mi OTzez drzwi, 
o których istnieniu mOali Wie· 

dzieć tylko wta.iemniczeni. 
Raifa iczyk, .iak zaznaczyHśmy 

cieszył się opinia człowieka spo 
kOlnego ~ uczc!w~o. Nie miał 
wrogów. 

,V tycIi warunkach poszlaki 
kieru,j·ą. silę, jedynie przec iwko 

com 'używania soli przy oszczyszcza mieszk·mJ.la. 
~li~ ch(jdnikć.~, względn.ie, abY) Niewątpliwie przynajmniej Gdy my marzniemy ... 
t;~leg z solą me był przez ruch Togar ieden z morderców bywał u Ra 
Illany pod drzewa. ta iczyków .i psy z.nały 20. On 

-----'--------~~~~~--
dzie wzniesiony zosianie 

reprezentacyjny gmach miejskiej bibljoteki 
publicznej? 

Donosiliśmy w swoim czasie, źe teki publicznej na tem miejscu, po ' 
władze miej!>kie odbyly naradę, ce· nieważ w czasie wstępnych pertrak 
lem omówienia spraw, związanycb tacji z właścicielami placów, okaza . 
z przystąpieniem do realizacji budo· to się, że tranzal{c.iJl o nabycie tere. 
wy wielkiego gmachu miei;.kieJ nów pod budowę musiałaby po
bilJJjoleld publicznej im. marszałka trwać czas , dłuzszy, aż do uregulo· 
rózefa Pił"udskiego, na który to : wania wielu zawiłych spraw h;ypo· 

cel związek wielkiego przemysłu tceznych. 
'". !ókienniczego w Łodzi zaofiaro· Władze miejskie, jak nas zape .... · 
\\ al 500,000 zł. uia.lą, zamierzają do budowy błbJo 

~\'Io"umfntallly gmach bibJlotelii teki przystąpić jaknajwcześniej J 
publicznej stanąć miał, według dlatego już teraz zapadła decyzja, 
Ilierwszego projektu, na ulicy Strz91' ::Lby rozpocząć poszukiwania nowe- I 
te('kiej, w sąsiedzlwie domu - po go placu, który nadawałby się pod 
11IIti1{a im. marsz. Piłsudskiego. budowę tak monumentalnej i repre 

Jak się obecnie dowiadujemy, zentacyjnej budowli, jaką być po· Policjant regulujący ruch w Bu
l\':adze miejsliie zrezygnowały" winna miejska bibljoteka publicz· I enos Aires musi białą chustką 
planu wzniesienia gmachu biblJo- na im. marsz. Piłsudskiego. l.ochraniać głow.ę p:rzed gorącem 

~pie -i~d oraeowtlll'Jt6w, z 86 
rvmi zamordowany m:ał l:ezne 
zała.rg,i. Niedawno jednego 'l 
nieh zwoJnił · z 1)l'acv, bowiem 
o-TZyłapał gO na kradzieży, in· 
nych trzvmał r6rwtn:teź krótko, 
tęo:ac tk:.tżdy objaw niesubordy 

19,10 Operetka J. Straussa "Koron· 
kowa chusteczka kT6Iowef'. 

Bruksela (tsł) 
21 ,00 Opera R. StrMlHl/. "Kawalet 

&J.'ebrnej róży". 

Paryz (1648) 
21,45 Opera romanłycZIIa ~!asse ll c łĄ 

"Esclarmonde". 
nacii i na.idrobnie.is.ze nadu~y· Bukareszt (365) 
cia. 

WszystKie oso.bv 'Dosz1aliowa~ 
l 19,30 Opera BrediccaulI 

noc". 

ne o udział w mordzie zostały Medjolan (368) 
. ., 20,15 Opera R. V/agnera "L o hett< 

W din.1U wczora]szvm zatrzyma- grin". 
ue j wydaje s:e, że wśród nich I 
znajdują si~ mOl'derc'\"" '- - TomasIlIo'. 
Władze sledcze l)Il"aCU.lą bar- ~ 

dzo us:lnie i uzyskały .iuż pe~- ZAMIAST POWINSZOWAŃ SW_o 
ne szczegóły, trzvmrune ()Czywiś TECZNYOH . 
cie naraz:>e w · ta jemnic'\". ze 
wzgl~du na dcbTo dochodzenia. 
Należv nrzypuszczać, Że zagoo
k'a wstrzą.sa iacego mordu zoSlta 
nie wkrótce wyiaśl/J,iOiDa. 

Narazie mord nie mzestaje 
być tematem <rozmów całych Pa 
hiau:c 

związek rezerwistów Koło DL • 

prz~' Tomas'Zowskiej Fabryce Szła 
cznego Jedwabiu ofiarował na rzeca 
najbiedniejszych m. Tomaszowa _ 
pośrednictwem redakcji "Toma' 
8zowskiego Glosu ~oranQego" al, $ 
(pięć). · .. ~,,·;r. .. _ t 

Wiec pracownik6w mieiskich 
zosŁał zwołany przez komisję międzyzwiązkowlI 

na 3 stycznia 
Jak się dowiadujemy, w orga- nych złagodziło nieco ~e 

nizacjach zawodowych pracow- tych przepisów. 
nik ów miejskich kontynuowana Ustępstwa te je.dnakże nie za
jest w dalszym ciągu akcja prze-, dowoliły pracowników komunal 
ciwko projektowanym zmianom I nych. Celem dokładnego prze
przepisów służbowych i uposa- studjowania wszystkich projek
żeniowych, będącym wciąż jesz · Łów ustawowych, a zwłaszcza 
cze p.rzedmiotem narad na tere- projektu ustawy emerytalnej, 
nie ministerstwa spraw we- który dopiero co został opraco
wnętrznych. wany i nie był jeszcze debatowa 

Przed kilku dniami przedsta- ny z delegatami pracowniczymi 
wiciele związków, którzy brali na terenie Warszawy, komisja 
udział w .Warszawie na konfe- międzyzwiązkowa postanowita 
rencji z wiceministrem KorsQ.- zwołać na dzień 3 stycznia r . p . 
kiem, złożyli sprawozdanie z j ogólny wiec pracowników miej
przebiegu obrad, w następstwie skich. 
których min. spraw w.ewnętrz-
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rodnia 
b z odrą, ~ Ulową i koń~zgDć)mi z· ił ~Z· o 

S ił -~ przg 'ulit:g EmilIi 
Zamordowanym iest meżcz"zna w wieku lat 19 d 25 

l\lakabl'ycznego odkrycia do- w posznkiwanin pozostałych CZł;: APELUJE TĄ DROGĄ, DO k~ zawierającą okrwawiony ka- myślałem, że iune, nie ludzide. 
konali w dnin wczora1jszym o go ści ciała bestjalsko zamordowa- ;WSZYSTKICH DOROZKARZY dłub, Tadeuszem Wypychcm. Zdejmuj~ papier - wnrck. Noży-
dzinie 9-cj rano dozorcy zakła- nego. I KIEROWCÓW SAMOCHO- _ Szedłem dQ roboty. Id~ 0- kiem poprzecinałem szwy, bo 
dów przcmysłowych Scheiblera Narazie jednak ani poszuki- DÓW, bok parkanu i widz~, że jakieś BYŁ ELI~GANCI{O SZI)AGA-
i GI'obmana. wania w stawie,· ani na brzcgu by każdy, który w ciągu ostał- dzieciaki patr~ w staw. Staną- TEM ZESZYTY 

Przy ul. Przędzalnianej tuż za nie dały rezultatu. Prawdopodob nich dni woził pasażerów w po- łem i wid~, że tam leży jakaś i wyciągam jaką:s s;,;ma ę. C!ąg
rogiem ul. Emilji znajduje się nie morderca czy mordercy, bliże stawu, niezwłocznie zgro. paczka. Obszedłem wokoło, pod niemy dale.i, a tu marymuli.a. -
olbrzymi staw, stanowiący wla- gdzieindziej ubyli resztę ciała sił się do komendy policji i zło- chodzę bliżej i widzę OdpakowaHśmy nai'eszcic resz· 

, ' I! sność firmy i dozorowany przez swej ofiary. · Dokoła sławu nie żyt wyjaśnienie. ELEGANCKO ZAPAKOWANĄ ił;: i znaleźH~my okl'wąwionc cia-
j e_, dozorców. znaleziono żadnych śladó"". W· PAPIER I OWIĄZANĄ lo bez g>łowy z kmvalkicm s~yi, 

-Wczoraj rano- jeden z nich, ,Worek ze słl'aszlhvie~~asa- Tam. gdzie w,łowiono . SZNURKIEM PACZKĘ. hez J'ąk- i z obei~łcmi nogm'!1i. 
TADEUSZ WYPYCH (RAWSKA krowanem ciałem musiał byc . zwłoki Cbciałem wyciągnąć z wody, KALESONY BYŁY ZAWINIĘ-

NR. 4), rzucony do wody W dniu one- W spółpraco:wnik nasz miał 0- I ale nie moglem. Ciężka b.ył~. - TE I ZAKRYWAŁY TE HIEJ-
przechodząc ul. Przędzalnianą, gdajszym. Mordercy prawdopo- kaz.lę rozmawiać z dozorcą za-! Zawoł~łem ~oleg~~, wzu~hśmy SCE, GDZIE NOGI OBCIĘLI. 
przy szła{!hetach, odgradzają- dobnie przenieśli go przez pola kładów Scheiblera i Grohmana drąga I wyclągnęhsmy. Odrazu Rękawy były złożone na Iuzyż . 
<'ych staw od ulicy, spostrzegł i rzucili do wody.' Ze w~-"I"'du. ' i d i lem ze· to ml'",so Tylko Zostawmśmy to WSZySUiO i w te ..." "" który pIerwszy spostrzegł pacz- pow e z a, "" . -
113 brzegu stawu i starał się wy- na dość znaczny ciężar, pędy du policji - mówi dozor· 
ciągnąć paczkę z wody. Okaza- NIE UDAŁO IM SIĘ :WRZUCIĆ • I 1 ca. Przyszła poUc,ja, obejrzała, 
ło się, że jest bardzo ciężka. - DALEJ PAZ· ar domu mieszka nego I s[otogra[ow~ł~. SZl~!mli dokoła 
Wypych wezwał do pomocy in- i dlatego już rano odkryto ślady V I'azem ze stl':łzakaml, ale kto 
nych dwuch dozorców i wspól- straszliwej zbrodni. wywołał panikę wśród lokatorów znajdzie? . 
ilemi siław, przy użyciu dużego :w. ubraniu, którc znaleziono - Czy pan weg(H'!1J był nad 
drąga, na kadłubie, w kieszeni, znajdo- ;Wczoraj o godz. 5-ej pop. cen 1 opauowaui byli paniką. stawem? 
PACZKĘ · WYCIĄGNIĘTO NA wala się kartka niezapisanego trala straży zaalarmowana ZQ- Gryzący dym, który zapełnił - A .jakże. To musieli w nocy 

BRZEG. papieru. Pozałem śladów, JUogą slała wiadomością o pożarze, ja szybko klatkę schodową, uŁrud- l)odrzucić. Pewnie Ill'zez }Jote sil! 
Wypycb rozeiął scyzorykiem cych us~a1ić tożsamość zabitego ki wybuchł niał dostęp do strychu i miesz· dostali, bo 1u 1urtka zamlmię!a : 

sZllul'ek~. Gdy odpakowano pa- lub m'OJ:dcrców, nie znaleziono na posesji, przy ul. Kilińskiego kania W. Fólmana, na trzeciem Przcz płot nic )WZI'!·Z 'ciliby, bo-
prer, wewnątrz, znaleziono 40tychcZ3S. _ . m. 17. piętrze: by nic udźwignęli. W polkji by-
WOREI~ RÓWNI~Ż. OWINIĘ- UBRANI,E ZAMORDOWANEGO Niezwłocznie na miejsce wy- Z mieszkania tego nie mogli la jedna knbieta. 

TY GRUBYM SZNURKIEM, znajduje się w komendzie poli- ruszyły dwa oddziały straży. się wydostać domownicy i ich SZUK-\.ŁA SYNA. 
:1 nadto zeszyły szpagatem. cji, przy' ul. Kilióskiego 152, Jak , się okazało, płonął dach przeraźliwe okrzyki Ale nie ten. Puzfiiiła !lu uhi'auin. 

Gdy odwinięto sznurki i roz- gdzie można je obejrzeć. Komen trzypiętrowego murowanego bu potęgowały nastrój paniki, jaki Rozm wę tr~~ba prz"l'wać, bo 
1l1'1~to worek, ujrzano rzecz slra- da policji prosi wszystkich, za dynku frontowego, stanowiące- wywołał późno spostrzeżony po- l wiem (h!iO!a zt'hrał Się już znów 
szną. W worku znajdował się naszem pośrednictwem, aby każ go własność M. Gutgolda. . żar. tłum, który żywo (lyskulowal 
KADŁUB MĘŻCZYZNY, POZBA dą wiadomoś~, która mogłaby . Poi;ar powstał wskutek Strażacy w maskach przeciw- nad tą straszną zagadką. Krzy-
WIONY GŁOWY, RĄK I NÓG. się przyczynić do wyświetlenia wadliwej budowy przewodu ko- dymnyeh dostali się szybko żują się domysły i przypuszC'Z&;-

Natychmiast zaalannowano tej makabrycznej zagadki kry- minowego. schodami na trzecie piętro, gdzie nia. Wszyscy są zdania, że ka-
pohliski komisarjat 1 wyd~ał minalnej,' kierować natychmf.asf Od iskry zapaliła się drewnia- na dużym korytarzu zgrupowali dłub został przywieziony w no-
śledczy. Na miejsce sł1'asznego do komendy. na przegroda na strychu i ogień się lokatorzy kilku mieszkań. - cy i że mordcl'cy rekrutują się li 

odkrycia przybyła polłcja, le- Ponieważ jednocześnie nfe u· począł się szybko rozprzestrze- Część już napoly omdlałych 0- mjeszkaóeów innej dzielnicy. 
karz, fotograf policyjny i grupa lega wątpliwości, że mordercy nLać. Ogień zauważono z dołu sób .~ .................. .. 
wywiadowców. Lekarz zbadał przywieźli kadłub gdzieś z mia w chwili, gdy. już plomienie bu- wyprowadzili strażacy klatką 
kadłub i na podstawie tych po- sta nad staw, komenda policji chały z okienek poddasza. schodową, 
bieżnych oględzin skonstatował, z komendantem p. insp. Eł88e· W. chwili, gdy przybyła straż, jeden z lokatorów natomiast zdo 
że należał pn do męuzyżny słu- ser· Niedzielskim na czele, mieSzkańcy domu łał wydostać się na dach i stam-

sznego wzrostu, ważlJcego w iiji.iiijii.iii~ii!iiiiii_iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii tąd dopiero 
... przybliieniu ponad 80 klg. - ze8zedł po d .. ablnie st .. ażacklej. 

WIEK OKRESLONO NA 19 - Dz,·s,·e,·sze . audJ/c,·e Nikt nie doznał żadnych kontu-
25 LAT. zji, a omdlałych szybko docuco-

Kończyny górne i dolne zo- KONCERT MUZYKI LEKKIEJ ręczną odrywa się od zboczy góry zło no. -
stały najprawdopodobniej odrą- . Popularne kdmpozycje Jana Straus- my pięknego kamienia. Wędrują one Po godzinnej akcji pożar zIo
bane siekierą, przyczem morder sa, L. Grossmana i L. Delibes'a usły- potem do fabryki w Kielcach, gdEie kalizowano, a następnie w ciągu 

• br· fi szą radjosłuchacze w ~obotę, dnia 28 ręce człowieka urabiają twór przyro- . 
wy me roze ra I swej o ary. - grudnia o godz. 12.15. Wykonawcami dy na dzieło ludzkiego pomysłu. O kie drugiej godziny ugaszono . 
. rzy kadłubie wisiały słl'zępy rę tej wypoczynkowej audycji będą: or- leckich marmurach, o wydobywaniu SŁ t d " C ść 

'~>,"o'w, odCI·ętych przy rami· e- l' P l k' R S' ł . h' b b ra y są osc znaczne. zę v .. ,> ' Iestra o s lego adja i tams aw JC lora ianiu opowie przez radjo 
Jlu i skrwa~~()ne nogawice, u- Nawrot, jako kapelmistrz. . , dziś o godz. 17.00 p. G. Timofiejew, dachu została rozrąbana, a mi e-
cięte wysoko ponad kolanem. STANISŁAW F YD G w swym reportażu radjowym p. tył. szkania na trzeciem pi~trze znisz 

N
R BER, SOLISTA "W krainie marmurów": czone doszczętnie. 

a kadłubie znaleziono mary Solistą radjowego koncertu symfo-
narkę i koszulę dzienną, pod nicznego, który odbędzie się dnia .28 

d • grudnia o godz. 22.15 - będzie wy- Teatr i spO lllaw płócienne kalesony. bitny skrzypek Stanisław Frydberg, 
~ądząc z ubioru, łodzianin. Artysta odegra utwory: Sin
ZAMORDOWANY REKRUTO- ding'a, Glinki w opracowaniu Auera 
\ . i Riesa. · W części symfonicznej kon
V AL SIĘ ZE SFER BIEDNIEJ- certu orkiest~a pod dyrekcją Józefa 

TEATR MIEJSKI. 

SZYCH. Ozimińskiego uwerturę "Le roi d'Ys" 
Po ustaleniu łych szczegółów, Edwarda Lala. Pozatem w programie 

policja przystąpiła natychmiast walc z opery Eugenjusz Onegin" -

Dziś, w sobotę o godz. 4-ej popoł: 
liesząci' się niesłabnącem poW'l)dze 
niem komedjowy przeb6j Kirszona 
,'przedziwny stop" po cenach zni
żonych. do śledztwa. Kadłub został sfo- Czajkowskiego. 

togra[owauy, a następnie wraz 
z workiem i opakowaniem pl'Ze
słany najpierw do wydziału śled 
czego, a następnie skierowany 
został do prosekłorjum, gdzie 
sekcJa zwłok pozwoli prawdopo 
dobnie ustalić dalsze szczegóły. 

Do pomocy policji przy prze
szukiwaniu stawu wezwano z po 
bliskiego l) oddziału straży kil
ku toporników, którzy z łódki, 
bosakami 

PRZESZUKALI CAŁY STAW, 

L WO-WSKIE POTPOURRI 
W sobotę, dnia 28 grudnia Q godzi- W sobotę i niedzi91ę O g'vLlz. 8.00 

nie 20.00 popłynie falami eteru "Lwow wiecz. satyryczna komedja Vel" 
skie potpourri". Będzie to wiązanka :J.euil'a "S'~koła podatnikć w". 
popularnych melodji lwowskiego W niedzielę o 6'odz. 12-ej w pol 
przedmieścia, złączona tekstem slow-
nym, harmonijnie dostosowanym do wielka atrakcja dla naszych milu 
całości. Eińskicb, kolorowa wesoła bajka -

W KRAINIE MARMURÓW feerja "Ala i Janek w krninie cza-
Marmur kielecki, to piękny twór rów". Ceny zniżone. 

p!-"zyrody, a zaraz.e~ rzeźbiona histo- , W niellzielę O godz. 4-ej po poło 
rJa kultui"Y polskIeJ, Oddawna wydo-... ._ 
bywa się w Chęcinach i w okolicy laz Jeszcze Jedan pnem1ła "SZ(;~lIa-
marmur, z którego powstawały dzieła ~{oIatka". 'peny zniżone_ 
sztuki architeklonicznej i rzeźbiar
skiej. Dzisiaj również żmudną. pracą JÓZEF SCHMIDT W ŁODZi. 

.I~uzyka 
superlatywach llołqpolly był 7. wieI 
k.iemi trudnościami. Artysta ten 
już w najbliższych dniach wyjeżdża 
na kilka lat d ·,1 Ameryl,i i zat~m 

przez dłuższy czas Lit' będziemy 

mieli możności podziwiania tcgo 
wielkiego śpiewaka. Nic zatem dziw 
n~go, ze zapowi'3(}ź tego koncertu 
wywolała w całej Łodzi zrozllmi"ło 
zainteresowanie i już w dniu d'~i
siejszym kasa filharmonji oblegana 
jest przez tłumy publicznośd. KOll

cert odbędzie się w środę, dni3. 1 
:;tycznia o godz. 8,30 wie cz. 

WSDan~ałe gwiazd, 

w filmie 

(bińiki~ l'Iorza 
Następny program Grand-Kina 
.~ ................. ... 

Kino •• PALACE" 
Kr6l tenorów 

Na t;kutek \1~ilnych ~tarań dyrek 
cji Łćdzkiego biura koncertowo -
teatralnego przy sali filharmonji u· 
dałe się p,'zyskać na j,'den tylko 
koncert zna.komitŁ'go śpił'waka, 
kr&la tenorów Jć,zefa Sehmidta. 
znaneg'o w8zyiltkim dobrze z rałegó 
szeregu najpiękniejszych i najmclo
dyjnieszycb iilmĆIW dźwiękowych, 
płyt gramofonowych ora.z audycji 
radjowycb. Przyjazd tego .. ybitne- II 

go śpiewaka, dla ittórego wielkicsgo 
talentu cała. prasa. nietyIko krajowa I 
ale i z."\graniezna nie ma. doM 1m!&

tria i w yra.'Ża si~ ~ lIim W' aamreh 

Kapitalna wiedeńska komedia muzyczna prod. 1936 

I Herman Tbimig I I Lizzy Holzschuh 

KlE A 
w swej najnowszej komed,ii p. t. 

"HOt:IIJlI'l WSZYSIKIE KOD fIl'" 
Kiepura śpiewa po polsku, włosku I niemiecku 

DZiŚ 3 BoraoMI 
O K. H.30, l-ej i 2.30 

Cen, 80 miejsc od.' . r. 

I H 8. n B M o s e r I I Theo L i n g e n 

I Adela Sandroek 

Musyka: Robert Stolz. Wkrótce premjera 
w kitlie "EUROPA" 
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F~ljeton -,----
Wielhie przeŻUCie I 

Jerzy Librett jest romantycz- I 
nie usposobionym młodzień- I 
c.cm, Najwyższem jego marze
niem jest milość, powodująca 
się' najezystszem uczuciem, a nie 
chęcią zdobycia majątku, Lec.z 
cóż, kiedy dusza jego przepełnio 
na jest goryczą z powodu braku 
zaufania cle kobiet! Jerzy jest 

~8.XTI- "GLOS PORANNY" - 1935 9 

Jutro, w niedzielę, dnia 29-go b, m, o godz, l2-ej 
w południe odbędzie się · odsłonięcie pomnika 
nieodżałowanej 

b. D. Poli I\glnskiei . 
na które zapraszają krewnych, prl:yjaciół i wajornych 

Jutro, w niedzielę, dnia 29 b. m. o godz, 1 IIOpot. odbędzie sit: 
odsłonięcie pomnika naszego nleodtałowanego brata i uwagra 

b. P. Maur,cegO Hochmana 
na kt6re :apranamy krewnych i przyjaciół 

Siostra i 'szwagier 

Nowe formularze meldunkowe 
będą do nadchodzącego nabycia już od 

poniedziałku 
mianowide bardzo bogaty i wie . 
trzy w każdym człowieku osob- I Biul'C tlwiuen\.'ji ludnośl'i lauądu s:rych wypadkach illUS::r już olt No-
nika, czyhającego na jego ma- miej!>kiego w La,hi prosi nas o wego Roku byc dokonywane 11a U· 

jątek. W dniu 24/XII b. r. zmarł we Wiedniu, w kwiecie lat przypomnienie w'S'z~stkim zainlere- proszczonych formularzacb1 które 
Gdy spostrzega po raz pierw- B. P. sowilnym. l.e z dniem 1 stycznia będą do nabycia we wszystkich biu 

szy Marlenę, nie przemawia do B O L E S t A W G A R F I N K I E L I wchodzą W i.y,:ie upl'O';'tczone pl"le- rach meldunkowych, począwszy od 
niej, Obawia się, że drogocenna t pisy meldunkowe, wprowadzone po natlchodzącego ponieóziałli.u, dnia 
perła w jego krawacie, jego ele- Członek Zarzqdu ZwIązku Ma!str6w Przem. Wł6kn. 'I stuoowieniem pre'lydenia miasta, 'J{) grudnia. 
ganckie ubranie, a nie on sam - W Zmarłym tracimy oddanego s!,rawie ZwillZku Kolegę, Głazka z dnia 6 listopad'! r. b., a Wszystkie inne III r.łtfunld, jak 
spowodują młodą dziewczynę pamieć o kt6rym zachowamy na zawslIe zatwierdzone w dniu 7 grudnia rb. ~miana miejscu 1.aUlieszl';l1Iia (przy 
do, udzielenia mu chętnej odpo- Z A R Z Ą D decYl,ią p, wo.i,~"ody Hauki! - No bycie du Łodl.i na sl:<.łe zanJic~zkl1· 
wiedzi. Związku fI1ajsfrdw PrlBm. Włdkn. Waj. Idd~kiBgO waka. nie, lub \~yjazd na stale 1. Łpdzi), 

Ale czarująca jest ta Marle- Upro~,.,."z.cIlla rÓ.:tl1unKOWIc', lal< czasowy pob}t w Łodzi i wyJazd 
Ila! Jest tak rozkoszna, że Je- .. a;:;~5 __ IIIIiI ___ " _______ II"_III ______ III_iiII~ z czasowego pobytu - zgła,,?ane 

rzv oczekuj'e J'ą nast"pnvch wie ;;.: :. WF W': już dono!>iliśmy, obejmuj:! zmi:1tt~ b d 'I l ' 
J "< J Wszystkim, którzy oddali ostatnią posługA drogim adresów w ob rAbie miasta s os to ę ą w SpO!o:O l ll)~ycnc?'l~ llfdkty' 

Czorów na teIn san1elll mI'ej'Seu, ... "" pr . k t ' ł kI - ł k B P owany, . J. na kart {ach zlly ych. 
aż wreszcie . szóstego wieczoru I namGzw o om. B .. ł' wbania ~eldullkowe, CZfł;;OWą nie- •••••••••••••••••••••••• 
wszczyna Z mą rozmowę. en. ursz Jlnowft" o ecnosć w Łodzi osób, llodlegają- K 
Początkowo uie udziela mu eych . powszechnemtt ' obowiązkowi opiec 

żadnej odpowiedzi, Ale on czy- (.am, Śr6dm:ejska 67) I wojskovł(~1JlII, oraz powrót tycb J • f P-' d k-
ni tak bezradne i komiczne wra- składa najserdeozniejsze "Bóg Zapłać" Rollzina osób z czasowej nieobecności. I .OZ e a I su s IBgO 
2e~~żeoM~mow~mu~się~f=~~~~~~~~~~~~~~~~~~~;~~~~~~~M~e~w~u~n~k~i~, w~e~w~s~z~y~st:k~~~h~P~O~W~)~Ż~~K~O~n~~~~P~.~K~.~O~'i1~3~3~1~ uśmiechnąć i to przełamuje 10- -
dy. 

Ten wieczór zapoczątkowuje 
-:;ałą serję wieczorów i Jerzy 
przeżywa szcz~ście, jakiego nie 
mógłby zdobyć nawet za cenę 
',vszysLkich swoich pieniędzy. 
Czasem opanowują go wyrzuty 
sLuuienia. On wie bowiem: pew
nego dnia skoQczyć się muszą 
te wyrzuty sumienia, Jak wszy
~cy Librettowie, którzy od trzech 
pokolml zawdzięczają swój ma
jątek skrupulatnemu dobieraniu 
sobie żon, będzie również i on 
zmuszony , zawrzeć pewnego 
dnia konwencjonalny związek 
małżeIiski. 

oloszrn 
., 

aSI 
• 

Jak uczeni tłumacza krwawienia skór, ' u Itrgmat,czki 
Ukraiński teolog dr, ks, Ko- pierwszego szczebla. Brak nam] dzoną, że kaźdem z naczyń 

stelnyk ogłosił w "Dile" ' serję poprostu metod ścisłych, najści krwionośnych "włada" odpo
artykułów o Naści Wołoszyn, ślejszych, potrzebnych do bada· wiedni nerw. Nerw dajt! rozka
głośnej ostatnio stygmatyczce z nia wielu zjawisk. A jeśli mamy zy, naczyniu: "Ścisnąć!" "Rozsze 
Młynów. Ks, Kostelnyk docho- już metodę, to brak nam apara· rzyć się". Jest to naturalnie cało 
dzi do wn~osku, że objawy sty- tów, zapomoeą których mogli- kowicie nieświadome i niezalcż 
gmatyzacji u Naści są czemś byśmy dojść do prawdy. ne od samej woli i ma zarazem 

dzone, niema więc istotnie ra
ny. Taka wędrówka ciałek 
krwionośnych bez uszkodzenia 
ścianek naczynia jest dla leka
rza faktem jasnym i częstym w. 
praktyce, spotykanym zawsze 
zresztą przy różnych zaP.8le. 
niach. nadprzyrodzonem, Jego zda- Nie mniemy np, zbudowa'ć ul- logiczne uzasadnienie dla życia 

Bojąc się wyjawić Marlenie" "k' ł . d ' '}' , mem Jest to ZlaW1S o mewy! ()- tra-uUta mikroskopu, sięgaJ'ące- orgamzmu, g yz urno z lWIa La-It; , 
kim .lest, przedstawił się Jej za l C d? ' k ,. ' " . d Najczęściej jednak: -.wet. macza ne, u , go daleJ', niż znany nam J'uż ul- zvnę szeme 'zmmeJszeme o- :pl 
ucznia akademji sztuk pięk- ł k' d h 'u stygmatyczek uszkodzenie n* 

U -Tak mówią ludzie nieobda tramikroskop. p ywu rWI uV anyc orgamz • nyeh, trzymujc się rzekomo mów, Znając tę zależność na- czyń krWIOnośnych. Tłumnczy, 
ze kronmej sumki, jaką otrzy rzeni zbyt wielkim z~ysłem, k,ry Czy więc wypadki niezbadane czyń krwionośnych od tkanki się to tern, że zaburzeniom ner 
llluje co miesiąc od ojca, skrom tycznym, U~zon~: bl.olog, fIZ}O- będziemy nazywali czemś nad- nerwowej, twierdzą niektórzy u- wowym, wymienionym wyżej, 
nego lekarza na prowincji. log, g~log I kazdy lUny, ktory przyrodzonem'? - Naukowiec czeni, że i stygmatyzm da się towarzyszy zwyrodnienie ścia· 

Gdy nadszedł czas, w którym styka SIę z naturą w swych stu- nie nazwi~ ich ~ednak nadprzy- wytłumaczyć tą metodą, zwla- ne~ n~c~yń, które ł~two ~lega~ 
zerwać musiał . swe stosunki z djach, stoi niejednokrotnie wo- rodzonemI, pOWIe tylko: .Jest to szcza że najczęściej występują naJmmeJszemu naCIskowI, 
l\farleną nI 'e było nI 'c r st e bec zaaadnień, których nie umie b' t ' ł' b i . teś ' ., p o sz - ~ IS orJa n eJasna, o n e Jes ,- plamy stygmatyczne symetrycz B d . k t'" 
go jak uczynić to z miejsca i po wytłumaczyć, W nauce nie my technicznie tak dobrze u- nie np na podobnych miej- ' ar, z~ te, aWtffill ~os rzeze· 
wiedzieć, że ojciec wzywa go do istnieje jednak "nie nadprzyro- zbl'ojeni, aby odpowiedniemi me sca~h jednej i drugiej ręki. I~tem }es ,o, ~e s?glkma YZkmb'YYt
domu. Ale to obrażało uczucie dzonego" - nauka nie uznaje todami, czy aparatami je wy jaś I' _.. _'j s ępuJe pławie y o u o le. 
Jerzego, Mniemał, że znalazł terminu "cud". nić. StWIerdzono, tez, meSpO?Zlane, l, Stwier~zon~ niejednokrotnie, że 

lepsze i odpowiedniejsze wyj· Histolog, badający komórki i . , , I zdawałoby SIę mczem me uspla- I (u kobIet hIsterycznych zwłasz-
~cie z tej sytuacji. tkanki ciała zwierzęcego, mógł Cudem - zJawlsk,Iem .na?- ! wiedliwione wylewy krwi u cbo l cza), nieoczekiwane krwawienia 

Gdy przechadza się pewneao b l" d' f k' przyrodzonem - mUSIał byc pLO \rYCh nerwowo (u psychopatów, skóry PI·zypadaJ·ą rówuocześnie 
v y nam wy Iczye uzo a tow, run i grzmot dla ludzi, którzy itd) • , • • 

wieczoru w towarzystwie Marle które nie znaJ'duJ'ą racJ'onalnego' I' . t t ' h h d e I " , z krwawIemami menstruacyjne 
C me zna I IS o ne"o lIC poe o Z . ...." ' 

ny po hamps Elysees, zbliża wytłumaczenia; mógłby dobit- nia. Nauka o el~ktr czności, za ,Jak ' sobIe to ~yo?r~z~c? Je- ~lll., N,IerzadkIe zas są ~ypad~1 
się do nich uliczny sprzedawca nie zaznaczyć, że do dziś nikt omocą now ch meiod i a ara-/ śh ta metoda wYJaśllIen Jest d?- I IS~llIema stygmatyzmu: Jako zJa 
świecidełek i prosi, by raczyli właściwie nie wie z naukową rów uznała t~n cud za fakt bar- bra, t? 'proces tego rodzajU wI~ka zas.tępczego, ktore .~ystę· 
coś u niego kupić, Oczy Marle- dokładnością, jaki jest sklad che dzo oczywisty. krwawlema byłb~ stosun~owo pUJą zaml~st .menstru.a~JI, gdy 
ny nabierają niesamowitego bla miczny zwierzęcej i ludzkiej ko '" . prosty. Oto osobmk, u ktorego ona zupełme me ma mieJsca. 
sku. Jerzy wybiera sznur pereł, mórki. Patolog niejednokrotnie Podobme dZIeje SIę ze stygma nerwy i tak nie są w zupełnym W k 'd . d k ' 'I' 
który odznacza się wśród do cudów mó:złby zaliczyć po-, tyzmem, porządku ma nadwyr"żony J'e- ,az ym Je na raZIe, I' e-

~ " "< kroc obserwowano stygmatycz-
innych tern, że ma małą, czerwo wstawanie, rozwój i przenos ze- • den z punktow centrum krwio . , " -
ną etykietę, Wkłada ten sznur nie się nowotworów "ssaków", Co m6wI nośnego w mózgu; władający kI, zdo!ano SIę prze!<-?nac, ze są 
pereł na szyję Marleny, poczem bo, jak zresztą wiele innych rze .,bitn, lekarz! właśnie tą czy inną grupą na- to. kolnety ' w ?Illle.łS~ ll!b 
płacąc ulicznemu handlarzowi, czy, są to fakty niewytłumaezo- " , czyń krwionośnych. W czasie ",:Iększym st~pl11U ~S?,ChICznIe 
mruga do niego oczyma i szepce Z .UW~gl n~ .~ywe ~alUt~reso- podniecenia ps chicznego (nagłe menormalne l to wl~sme pods'!-
ukradkiem: ne, ~~llle. SIę 0PlUJI publIcznej Na-, go strachu, ra~ości, oburzenia, n~ło uc~onym mysI, szukama 

_ Dziękuję, wyśmienicie zro Technika nasza jest w znacz- SClą, Jeden z lekarzy" znana P~-I ekstazy religijnej) wada ta wy- WlllOWajcy w systemIe nerwo · 
bione ... ! nym stopniu rozwinięta - tech \,:aąa naukowa, udZiela wYJ as- stępuje w całej pełni _ i dany wym, 

W magazynie mód, w którym nika życia potocznego. Ale tech- n~~n, dotyczących stygmatyza- osobnik objawia krwawienie. Tego r.odzaju stwierdzenie k. 
PracuJ'e Marlena, podziwI'aj'" nik a naukowa jest jeszcze, mi- CJI, .. tk dr d d Tł 'to' że też uczonemu myśleć bardzo 
wszyscy jej perły. Sprzedawca mo wszys o, na o ze o - Nie można jeszcze z zupeł· ,nmaezelll,e" Jest pry- sceptycznie, ilekroć ma do czy-
w oddziale jubilerskim twierdzi ną pewnością wyjaśnić stygma- mItywne, bo Istmeje cały szere.g nienia ze stygmatyzmem, Jest 
sLanowczo: iJ tyzmu z medycznego punktu I faktów poo?ocznych" ale waz- bowiem wiadomem, że histery-

- To są prawdziwe perły! de do domu zastanawia się in- widzenia, Nie znamy jeszcze n,Ych, w ktorych orJ~ntował~y cy mają podrażnioną reakcję 
Marlena jest zaskoczona, a na tensywnie nad treścią listu po- bez zastrzeżeń jego pochodze. SIę ~ylko zawod.o,;y. ~lOlog: Bl,O na zjawiska świata zewnętrzne

(Vet lekko przerażona, Chce ko- żegnalnego, który chce wysłać ni a, Ale równie dobrze nie zna· log I lekarz wYJasmhby tez lal- go (materjalne i duchowe) i to 
niecznie mieć pewność co do te- I do Marleny, puka do drzwi żona my dokładnie pochodzenia cią- kowi, że liac~ynia kl'wionoś~e popycha ich do świadomego 
go i pędzi do J'ubilera, który oce portjera i wręcza mu list. Czyta głego krwawienia które nazy mogą krwaWIĆ nawet, gdy we , , , d kł l' , , - k dzo I t . , b ' czy meSWla omego am lwego 
nia sznur pereł na 500 tysięcy go Jednym tchem: wamy hemofilją Prawdopodob są nsz o ne. s meJe OWlem d t ' . f kt' t 
f k ' M l ' . , • , , zj'awisko zwane diapedecis" prze s aWlanJJa a ow, owa· 
ran ow, f ar ena stoi przed za "Kochany Jerzy! Nie zOba-, me mozna sobIe hemofIlJę wy- - l ~. ",. ł ',rzysZącYCh "cudowi". 
gadką, ale Jerzy nie pomaga jej . , . . d W ' tłumaczyć jako wrodzoną łamIi a po egające na tem, ze CIa ka iiiiiiiiiiiiiiiiiiiii.iiiiii.iiiiii 
I ' ,. .,. czbysz ml1Ie jUłZ ~llg, y, ,moJem wos'ć naczyn' krwI'onos'nych NI'C krwi przechodzą pomiędzy naj)ynaJmuJeJ ;v rOZWIązamu tej o ecnem po ozemu me mO<1ę " -, k' , 
zagadki. . , ", T b Ob ,t> tłumaczymy sobie tego jednak mmeJszeml szpar aml naczyn ZŁOśLIWOśĆ. przYJazmc SIę z' o ą, aWlam, k I krwionośnych które istnieJ'ą 

W tk 'd' , " s'ę' ., . h ' łb ' . ja o cudu, ' szys o I ZJe po jego mysh. l nlI~n~wIcI~, ~e c CIa ys l ' . , '" " normalnie i przez które mogą Wyobraź sobie, jaki ten Julek 
~ubiIer podejmuje się sprzeda- nadal zye z plemędz~, które, u- Jakle w~Jasmema są, mozlIw(! I przecisnąć się ciałka krwi dzię· bezczelny! Miał mi niby powiedzie4 
'ty tych pereł, poczem zakocha- zyskałam ze sprzedazy mOIch przy oceme naukowej stygma- ki swej elastyczności. \\7 ten spo eoś na ucho pocałował IlInie 
na p~:a decyduje- , się na małą pereł. Tych ~siem wspóI":ie sp~ t~zmu? ,Jakie, s~ metod~ b,ada- sób , można z całą pewnością tłu w ust!!.! 
P?droz na ~ołudme, A następ- ,dzony.ch dm, pozost~wlły mI ma? Najchętn,IeJ zgadzają SIę u ' maczyć fakt, który występuje 
me - myślI Jerzy - skończy gorzkI posmak ... TWOJa Marle- czem.z tern, ze stygmatyzm ma bardzo często u stygmatyczek - Moj::!. droga! pn.;y t.wI)icla 
~ię to wszystko... . na". podłoze nerwowe. fakt, polegający na tern, że na: \1staeb to jest możliwel 

Gdy Jerzy wreSZCIe po powro Claude Gevel. Jest rzecz, doskonale stwier- ezynia krwionośne są nłellBako 



Łódź, 28 grudnia 193.0 r. GLOS HA DLO.WY Łódź, 28 grudnia 1935 r. 
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o ITlOVVCy wwyręcza-ą rzą 
lniżka .:en W konlektji _uniosła do 15 p .. oceni 

, 
• l Rynek pieniężn!l. 

GIEŁDA WARSZAWSKA. 
'W czorajsze poświąteczne zebranIe 

giełdy pieniężnej w Warszawie odby
ło się pod znakiem zwi~kszonego za
potrzebowania na dewizy. Kursy de
wiz kształtowały się niejednolicie. -
Zwyż!>-ę kursów wykazały dewizy na 
Zurica, Sztokholm i Brukselę. Kursy 
poszczególnych dewiz kształtowały się 
jak następuje: Amsterdam 360, Bru
ksela 89,50, (plus 10), Berlin 213,45, 
Kopenhaga 117, Londyn 26.20, wypła
ta telegraficzna na Nowy Jork 5.31,63, 

\V związku z rządową obniż
ką cen towarów przemysło
wych, już przeprowadzoną w 
całym szeregu artykułów, stwier 
dzić należy co następuje: 

Prowadzone badania przez 
lwiązki konfekcyjne w Polsce 
wykazują, że w całym szeregu 
artykułów konfekcyjnych ceny 
w czasie kryzysu zostały obni
żone o blisko 60 proc. w porów
naniu ze stanem z roku 1928 
(w niektórych artykułach, jak 
np. kapelusze damskie o około 
75 proc). - ostatnio ceny te nie 
tylko nie poszły w górę, mimo 
zwyżki cen surowców, jak np. 
wełny i bawełny, lecz nawet na 
niektórych odcinkach spadły na 
skutek pogarszających się wa
runków płatności oraz kurcze
nia konsumcji. Należy sobie 
zdać sprawę z tego, że proces 
dalszej obniżki cen olbrzymiej 
większości artylmłów konfell
cyjnych trwa i będzie się jesz
cze pogłębiał wskutek, między 

in., coraz bardziej rosnącej kon 
kUl'cncji przemysłu anonimowe
go i piwnicznego, nieponosząt'e
go ciężarów publicznych, wzgl. 
~oc.ialnych, a mającego k0slta 
ogólne oraz koszta robocizny 
bez porówmmia niższe niż prze
mysł lojalny, ponoszący l'it:ża
ry podatkowe, świadczenia so
cjalne oraz opłacający lepiej ro
bociznę· 

Nie mniej jednak, idąc za o
gólnym apelem rządu, a zwłasz
cza licząc się ze zmnif'.iszoną, 
wskutek pośredniej obniżki 
płac, silą nabywczą funkcjonar
juszy publicznych i urzędników 
prywatnych, związki konfekcyj 
ne apelują do wszystkich swo
ich członków: 

1) by o ile możności wstrzy
łnywali się od podwyżek cen, 
chociażby one nawet były uza
sadnione konjunkturą, która mo 

R,nek Dr,watn, 
Wczoraj w obrotach prywatnycb 

notowano: marki 123 w. płaceniu, 

127 w żądaniu przy nieco mocniej· 
szej tendencji i dostatc;~zllej na ryn
Im I'ryv<atllym podaży. SzyHr.gi 
!luslr,iacJde 98 _. 99, franki s·~waj· 

cars~ ie 171.50 - 172, czerwońce 
3,00, do,ary złote 8,98 - 9,00, fvn· 
ty a!lgiel~kie 26,15 - 26,25, koro· 
ny cZ~~jkie ::!O - 20,50, ruble złole 
4.72 - 4,SO, liry włoskie 35 - 3R, 
rubJe 'lfebmc 1,60 - 1,80, bilor. 
srebrny 50 - 70, pengo 95 - 98, 
dolary gotówkowe 5.28 - 5,32, 
guldeny gdallskie 98 - 99, franłd 

I'rancu!-kie 34,90 _ . 35.10, franłd 

bełgij;;lde 17,75 - 18,25. 

Papiery wartościowe: 5 proc. 
lódzl\~e listy zastawne serji X K. 
47,75 w płaceniu, 48,75 w lądalliu, 
przy wzmocnionej tendencji r.a 

że wyjątkowo. sezonowo poja
wić się w tych czy innych gałę
ziach przemysłu konfekcyjne
go, 

2) by przemysłowcy konfek
cyjni oraz hurtownicy ze swej 
strony czynili kupiectwu deta
licznemu wszelkie możliwe uła
twienia, dające się pogodzić z e· 
lementarnymi wymogami bezpie 
czellstwa zaangażowanych środ
ków pieniężnych, 

3) by wpływali na swoich od
biorców z kół kupiectwa deta
licznego, ażeby ono również czy 
nito swoim konsumentom wszeJ 

kle możliwe ułatwienia zarówno 
jeżeli chodzi o ceny, jak i też i 
warunki płatności, dające się 
pogodzić z elementarnymi wy
mogami bezpieczeństwa mater
jalnego przedsiębiorstwa. 

Nie~ależnie od powyższego 
związki konfekcyjne zapytują 
swoich członków, czy i co mo
gliby zrobić sami już obecnie w 
zakresie ew. dalszej obniżki cen 
wyrabianych przez siebie arty
kułów. Następnie jaka pomoc, 
względnie jakie ulgi byłyby pro
ducentom konfekcji oraz kon
fekcjonerom potrzebne na to, że 

by tę obniżkę można było zrea
lizować w większym rozmiarze. 

Związki konfekcyjne zapytują 
również, co należałoby uczynić, 
by zmniejszyć rozpiętość między 
cenami fabrycznemi a cenami 
sprzedaży detalicznej. Związki 

konfekcyjne wyrażają nadzieję, 
że apel ich, podejmujący apel Paryż 34.98,50, Praga 21.98 (-1), Sztok 
czynników rządowych, w tej holm 135.10 (plus 10), Zurich 172.48 
tak ważnej sprawie ze względu (plus 28).. :v obrotach pr.ywatnych.: 

. marka memlecka 125, szyhng austrJ. 
na obecną sytuację gospodarczą /98,75, korona czeska 19.::0, frank fran 
kraju, znajdzie całkowite zrozu- cuski 34.96, frank szwajcarski 172.20, 
mienie ~śr6d wszystkich pro- gu!den gdański 99.2:;, p~ngo węgier
ducentów konfekcji oraz kup- ski~ 9?AO, funt angielskI 26.20, pale-

. stynskl 26.18, dolar 5.31, rubel złoty 
ców konfekCYJnych. 4:74,5, dolar złoty 8.99,50, rubel srebr-

i~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~; ny 1~~ bilon ~6~ Bank Pobki p~cn za banknoty dolarowe 5.29. 

ł.ódź wJlParla przez Warszawe AKCJE 
Akcjami' oDroty były ograniczone !a 

wyjątkiem akcji Banku Polskkgo, k.t& 
remi dokonano większych tran.zakcjL 
Tendencja była na ogół utrzymana. -

Stolica skoncentrowała handel galanterją 
Ewolucja wytwórczości galan 

teryjnej w Polsce stoi od począt 
ku pod znakiem walki pomię
dzy Łodzią i Warszawą o pierw 
szeństwo na rynku. 
Początkowo centrum wymia

ny galanteryjnej było w .\Varsza 
wie, która nie była jednak cen
trum produkcji, ponieważ w 
tym okresie 90 proc. zapotrze
bowania pokrywano importem 
zagrankznym. 

NV. latach 1930-31 większość 
działów produkcji galanteryjnej 
powstała w Łodzi, która też ZOl" 

ganizowała doskonale hurtową 
sprzedaż z zadaniem nabywania 
brakujących jeszcze w kraju ar 
tykułów zagranicą i artykułów 
produkowanych w ośrodkach 
prowincjonalnych, jak w Czę
stochowie, iWilnie itd. Kupiec 
prowincjonalny, przyjeżdżający 
do Łodzi miał możność taniego 
nabywania artykułów galante
ryjnych, a rynek łódzki słał się 
dla niego dogodniejszy aniżeli 
warszawski. Łódź w latach 1931-
1935 była centrum galanterji i 

nadawała kierunek całej wy- rycli Łódź wog6le nie proouKU- Notowano: Bank Polski 96,25 (-Z5) , 
twórczości f handlowi. je, jak np. w całej galanterji węgiel 12, Lilpop 7.25, Haberbnsch 33. 

.\V b. r. stosunki znowu za- drucianej, z perłowej masy itp. Drobna tranzakcja dokonana, a nie 
czynają się zmieniać na korzyść Wreszcie ostatnio LW'arszawa ;f.t~ana akcjami starachowickiemi 
.Warszawy, gdzie w handlu na- zaczęła pwdukować cały szereg PAPIERY PROCENTOWE 
stąpiły korzystne zmiany struk- artykułów, które Łódź produ- Dla papierów procentowych zarow,; 
tury tego handlu w postaci spe- kowała taniej, a które obecnie no państwowych, jak i prywatnych, 
cjaHzacji hurtu. Szereg poważ· Warszawa rzuca na rynek po przeważa tendencja mocniejsza przy 
nych hurtowników ograniczył niższych cenach. Dotyczy to np. większych obrotach 7 proc. stabiliza-

cyjną i 5 proc. Warszawy nowemi -
działalność do jednego tylko ar t. zw. liców, które Warszawa Notowano: 3 proc. pożyczka budowla. 
tykułu, co wpłynęło na potani e pr,odukuje taniej o 15 proc. oraz na 40.50 (plus 10), 4 proc. dolarowa 
nie galanterji. Hurtowniey war pasmanterji. 53.25 (plus 25), 6 proc. dolarowa 79.25 
szawscy są w stanie nabywać Kompletne opanowanie lirajo 7 proc. st~bi~izacyjna 64.25 - 64 -

. 64.13, odcmkl po 500 dolarów 64.63 
duże part je określonych ar tyku wego rynku ~a~anteryj?e~.o l (-12), 8 proc. obligacje budowlane B. 
łów od prowincjonalnych produ przez Warszawę jUZ w najbhz- ~ G. Kr. I emisja 93, 4 i pół proc. ziem
centów krajowych, którzy liczą szym czasie przyczyni się do I s~dc .45.75 - 45.63, 7 proc. drobne od
im taniej, aniżeli innym odbior- wielkiego spadku obrotów po- cmkI 45 - 45.50, 5 proc. Warszawy 

• d Ł d • •. nowe 53 - 53.75 (plus 75), 6 proc. obU 
com. Hurtownik łódzki, nabywa mu~ zy. o Zlą a prowmcJą g~- gacje m. Warszawy VI emisja M .t-
jący artykuły np. w fabryce w lanterYJną oraz wydatnego fl- ' 150). Drobne tranzakcje dokonane, • 
Częstoc.howie płaci drożej, ani- nansowego osłabienia handlu nie notowane: ł proc. inwestycy'jua 
żeli by g.o nabył u hurtownika <1alanteryjnego LodzL zwykła 110.25 - 110.50 !plus 50), 5 PL 

t> UT Ł" ' konwersyjna 63 (-25), 8 proc. dilIo-
warszawskiego. Hurtownicy ci . InJ tych war~n~,ach ódz mu- nowska 93.50, po 500 dolar" 9ł. '1 
zorganizowali tani i duży im- SI przystosowac SIę do struktury proc. śląska 71.50, 7 proc. warmr.o. 
port zagraniczny, ograniczając organizacyjnej handlu w War- ska magistracka 70.111, 8 proe. ~ 
się znowu wyłącznie do pew- sza wie a wówczas szanse jej bę przemysłu polskiego 89, li proc. ,War-' 

nych tylko artykułów. ?ą większe, gdyż Łódź nadal W~;~a!!;rvJi'~°ix ~~ ebłigaejt 
Niezależnie od tego Warszawa Jest producentem głównych arfy 

jest producentem pewnych ar- kulów galanteryjnych (nici, 
tykulów ga'lanteryjnych, któ- przędza do robót ręcznych itp.). 

GIEŁDA ŁOD . 

7 milionów kg. sztucznego włókna 
Na wczorajszem zeMatda ri~ 

wem w Lodzi notowano-: 

Dolary 
Stabilizacyjna 
Inwestycyjna 
Dolarówka 
Budowlana 
Bank Polski 

rprze~aZ ~. 

~.305 lIi;3O 
8t.25 M.OO 

l1:too 110.so 
zamierzają wyprodukować Niemcy w ciągu roku 

Według ostatnich informacji kon· 
cern chemiczny I. G. Farbeuindu
strie w Niemczech zatrudnia w 
iiwolch laboratorjach chemji włó

kienniczej ,JOO Ilaukowców, Jll'acu
jąe:V'ch wyłącznie nad zagadnienia , 
mi "sztucznego włólma". Dwi~ 

pozostałc firmy, a mianowicie Ve.
reini.~te'Glanzstoff - Fabriken A. G. 

UDadłośi włókiennicza 
w Czechosłowacji 

Donoszą z Pragi, że ogłosiła tam 
upadłość znana fabryka wyrobó,. 
tell~tyłllych K. Brandł. 

Aktywa upadłego przedsiębior· 

stwa wynoszą 1,06 ntiijn., pasywa 
1,93 miljn. kcz. 

amerykańskiego, będącego owocem 
dziesięcioletniej pracy badawczej 
chemików. Cena tego włókna, zwa
r..ego "o;ztuczną bawełną drzewną" 

kalkulowałaby się już na poziomie 
ceny bawełny naturalnej. 

jb. 

i BemDerg A. G. zatrudniają 160 
chemików, zatem razem te trzy 
główr.e przedsiębiorstwa produ1~cjł 

szw;,'7.ncgo ,,,łókna zaangażowały 

specjalnie dla tego celu 560 chemi
ków - badaczy. Produkcja "sztucz
nego włókna" rozwija się w NienI. 
czech w zawrotnem tempie. W r_ = 126 wynosiła ona zaledwie 2oo,OOh • 

Rewizja ord,nacji Irg., w r. 1931 podskoczyła do 2.3 
milj. kg., w r. 1933 do 3 milj. kg., 
w r. 1934 do 4 milj. kg., a w r. na wtorkoweJ konferencii. 
1935 ma ona osiągnąć poziom 7 W swoim czasie donieśliśmy, że 
milj. kg, Niemcy zmierzają do w.v- ' min. skarbu zamierza przeprowa
datncgo zredukowania importu bil" dzić rewizję ordynacji podatkowej, 
wełny, któreJ w ostatniem dziesięcio przyczem według zamierzeń mini 
leciu ~prowadzali (przeciętnie' rocz- s1erstwa, zmiany te miałyby być 
nie) na sumę 700 miljonów mare!t, dość dalekoillące, obE:jll1ując swym 
przy T.rzeciętncm spożyciu 6 kg zasięgiem cały szereg przepisów 
bawelrlY na głowę rocznie. ord}nacji. 

Tendencja utrzymana. 

OIłY61KAl..N! PROSZKI 1 

53,30 53:,10 
40,70 40,30 
96,50 96,00 

rynku prywatnym i dostatecznej Rozw6j wł6kiennictwa Cena sztucznego włókna lialkulu-
podaży. 7 proc. pożyczka stabiliza- 1 je się jeszcze <;iągle bardzo wyso-

W ZWi,}ZRU z ten na wtorek dn. ' 
31 b. m. wyznaczona została w! przy wykupywaniu ootenł~ 

Dodatkowe ułgi 

cY.lna 63,75 -- 64,25, 4 proc. po- na terenie Rosji. 1 ko. W lecie 1934 r. kosztował . kg. 
:i.yczl<a dolarowa 53,50 - 54,5U, 3 Gazeta angielska "Wool" donosi przędzy - vistra 2.33 RM, a zatem 
"roc. poż,rczka budowlana 40,50 -. o wielkich postępach rosyjskiego prawie plęciolirotnie tyle co kg. 
41,50, Bank Polski 95,50 - 96,50, przemysłu wełnianego. Niedawno przędzy bawełnianej. 
5 proc. łódzkie listy zastawne serji powstała w Kijowie fabryka, pro- Wprowadzony przez rząd niemie~ 
IX 58,50 - 59,50, 4 i pół proc. łódz dukująca lepszy gatunek foukna, ki obowiązek mieszania naturalnego 
l<ie listy zastawne serji VIII 53,5U następnie w Semipalatińsku (Za- włókna ze sztucznem (w różnycb 
-- 54,50, 4 proc. pożyczka inwesly chodnia Syberja) założono t~alnię, stosunkach w zaleźności od rodzaju 
cyjna 110 - 1 H. J(tóra ma wyrabiać lichsze gatunki wyrobu) musiał spowodować zna~ 

Obroty na rynku prywatnym za. sukna. Rozpoczęto też budowę ną zwyżkę ceny artykułów włókien 
tówno walutami jaJ. i papierami tkalni kamgarnowej w okręgu mo· niczych. W llrzędzalnictwie baweł· 
wartościowymł, ze względu na o. skiewskim. Dwie istniejące tkalnie ny obowiązuje proporcja 70 proc, 
kres poświąteczny, minimalne, przy w Klincach i Moskwie mają byó włókna sztucznego i 30 proc. nato 
tendencji słabsz~ dla marki nie. znacznie rozbudowane. ralnf.go, w tr~'kotarstwie i bieliinie 
n:iec~jej .. Z walut ~~dynie marki, Przywóz surowej wełny wynosił damskiej odpowiedni stosunek wy-
1lIemIeckle uległy zmzce o 1 punkt., we wrześniu 2884 tonn, ogólny zaś nosi 90 I 10 proc. 
~ursy pozostałych walut zmianie I'/"Z}wóz wełny w pierwszych dzle· Praca badawcza chemików zmt. 
me ute~ły. Z papierów .wartościo. więcJu miesiącach wynosił 15.353 rza do wydatnego zmniejszenia 
~yoh tylk~.5 proc. I ... ,ki. listy,.. J:"' byl .mw;. ten ",m,'. w ub. li ........... duk.~ "'ókna "to.,· 
,.a .. c~ se'I' X K. zwy,kowały o 7!1 ,." tymże ok ... ,i • ., .... Natomiast t drogo .. stosowania pros •• 
punk tow. ?l.a pozostałych. paple- przywóz wełny kamgarnowej, ktć· szych metod produkcji. Chodzi mię 
rów warto~clow};~h tendenCJa utUl ry" r. 1934 WNDosU 9 tonD, wftÓid tłzy hlneml o wykorzystanie rewolu 
waaa. ,A82'" '. ..-w-~dNZIHłlF*)uaIa.u 

min. skarbu specjalna konferencja \ Jak J'uż w swoim czas'e Głos 
d . • d t " l' l I " Z 11' ZIalem prze s aWlcle I samo· Poranny" donosił, izba przem. 

rzc!du. gospodarczego ?ra~ k~ł rz~ . handlowa w Łodzi zwróclla się 
dowl-I h, ~el~m ~aznaJomIema SIC do min. skarbu z memorjałem 
ze stanOWIskIem Izb przemysłowo. uzasadniającym konieczność u
handlowycr . zupełnienia okólnika o ulgach' 

przy wykupywaniu patentów na 
rok 1936 całym szeregiem prze
pisów. RewizBa oDłat elle

kuc,jn,ch 
W najbliższym czasie min. skar. ;W pierwszym rzędzie ulgi te 

objąć winny, zdaniem samorzą 
bu przystąpi do rewizji rozporządze du gospod31'czcgo, przedsiębior 
nia wyKonawczego do ustaw;,- o stwa ekspedycyjno - transpono 
opłatach egzekucyjn~ch. we oraz księgarnie i wypożyczał 
Według intencji min. skarbu re - nie książek. 

forma ta szłaby w kierunku z&1iże . W. związku z temi staraniami 
nia stawek najwyższych. j~y, min. s~al'bu wydało ~e-

. _ cJalny okol nik., przyznający 
W sprawie tej, która ma być zre- przedsiębiorstwom ekspedycyj-

ali2.>wana w możliwie krótkim cza- no - transportowym oraz księ. 
sle, samorząd gospodarczy sprecy_~1 ~arnio~ i wypożyczaJnio~ ksl" 
zuJe sw'ą opinję już w dniach 1Jaj- zek ulgi przy wykupywanrn śwla 
blIlM'41dL . deełw przemysłowych na rek 
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Skład IKB 
na mecz z IKP 

W związku z meczem druivnc 
<)'yro o mistrzastwo Polski w • bo 
ksie, ktćry odbędzie się dn. 5 stycz 
nia w Łodzi, ślązacy przy&lali jui 
t::idad drużyny w jakim \Vystąpi:~ 
przeci wko IKP. 

Skład ten podług kolojllOści wag 
przedstawia, się następują.e-o (od wa· 
g-i muszej do ciężkiej): Mrozek, Ja, 
rząbek, Pinta, N::twa, Świrk, J'iecha. 
nz,czik i Langer. Mecz odbędzie i(j 

\\" sali fUllarmonji. 

fIj~cz bokserski 
Hakoa h - Zlednoc zone 
Jutrzejszy towarzyski mecz bo 

(;:scrski Hakoah - Zjednoczone, za 
powiada szereg ciak~,wych w:1lk, 
I',rzyczem w drużynie Halwahu ma 
wystllpić nowapozyskany StaW. 

M. in. odhędą, się walki: Gotfryd 
- - Brzęczek, Cyran - Białyst.ok, 
W dowiń"ki - Frank, Bartosik _ 
~tahl. 

Sportowe inspekc~e 
w polskiCh szkołach 
VV związku z projektem orga

nizacji szkolnych klubów sporo 
lawych, co wreszde w części 
chociaż przyczyniłoby się do o
żywienia spartu palskiego i 
wprowadzenia do niego elemen
tu najbardziej pażądanego: mla 
dej inteligencji, nawy wizytator 
.'\V. F. w szkołach p. MHobędzki 
l'ozpoczyna obecnie objazd tere
n u dla zorjentowania się w sta
n ie wychowania fizycznego w 
SZKołach w całym kraju. 

Fatalna organizaCja nisz I n ,! 
Trener tKS-u D. Lajos Czeisler o pilce noznej w Polsce 

IJjpfs.i i nUDl!arła w lodzie - lJirzgmat w lidz~ (ra(o"i~ 
i Polonie! - Sedziowie nie majQ aDiorg~eiD 

lLa los Czeisler, długołetn;' tre 
ner ŁKS-u, wyjeżdża z tych 
dniach na m:esięczny ur1a'O wy 
POCZYl1kowy do rodziny w Bu
dapeszcie. Przed w"ja.zdem mie 
l'śmv o.kazie rozmawiać z da· 
skonałYlll trenerem, któr y po
dx:oelił sie z 11am: swemi wraże
niami i sPostrzeżeniam: na waż 
nym w sporcie p(jJs,k:m odcin
ku: piłce nożnej. 

- Wv.ieżdżam - mów:, p 
Cze'sIer - zalowolo'ny z wyni
ków iegoro·cznei mej Dracv. I
Musz·ę Pl'zvz:nat. że nie miałem 
z Itra.czami ŁKS trudnej prze
prawy. Bvli posłuszn: chętni 

i rob:tli wszystko, co w ':ch mo-
CY, bv iakna iw1ecei slkorzvstać 

zwalennikiem :stnie.iaceg .... svsrte da s;,ę n:eraz dezorganizacia i\ - We Włoszecn - })O ten 
mu? ,I rozprzężenie, Dowód: stosll'Ile'k kraj muszę tu za<:y.towa-ć iako 

_ Z małemi zas~'rzeżeniami gracza do sędziego, przvkład ' - gracz, którego !e' 
lak! Praktyka Do'kazała, że pu- - CZy iest innY, niZ zagra- dzia Dodeirzewa tylko o Symu· 
blicz,n-ość p,rzvchodz! tylko na nica? lowan:e faula, zostaie oQstrzetlOo' 

nv. a nawet usunięty z oo:ska. 
mecZe l:l!!owe. Towarzysk!e spot _ Takl Pod łVDl wz crlę'o·em we. ' k ~---.. Grę przerywa sie tyl o wU'wcza& 
kania drużYn polskich nie cie- ... ar.zv SD nl'edu7 o 1"""51', ale celu.l·ą bl" . W h q. .. "'" gdy tocZY sie w DO' :z-u gracza: 
sza SH~ powadzeniem. tyc włosł'. Bvł""'" tam 8 'Lat ; mo dl 

. v... kantuziowanego lub Z3iSze wy. 
waTunka.c~ kon'eczne jest ut-rzy ge na ten temat wiele p()IWie- oadek isltałlIlie eiężkie.i kon-tu .... f: • . 
~lanie systemu l~gowego. a p?- dz:eć. We' Włoszech g,racz nie To wszystko _ szczegóły, ale 
~vtec~nll :llloWaC!1l byłoby, me ma prawa za,pyltać sędziego, ważne. Uw;ażam kwe.st.łę u~ 
lak ?Iel~to,rzy tWle~dza zreduko I choćby w naj~,rzeczniejsze.i fOT' rzą.dkowan:a. spraw sedzioiW~ 
w?-me. h~zb! . druzvn. lec; po- mie. dlaczego 1?ody,kto~al ta~ą skich za iko.n~eczne dla S'Porłu . 
~1'el~szen . e lej .. Zar?iWnO Oraco- CZy inna deCYZJe. Sę.dz:emu n:€ piłkarsk:ego w 'Polsce. I 

\T ~ a la.k i PolOnia me ba,rdzo u- wolnobv nawet odpowiedzi~ _ A teraz --"'7 na za,kooczerti(' 
stepuJa ~vm ?:espoJ'oll1, kt6Te w na takie pyłan:e. A w Polsce? ~ .iakiego · pan iest zdania w . 
rdze pozostały. a obie były na 
każdem obrem baisku dość a- Gdv tylko na boisku znaJdzie ~prawie przyznania nagrody za 
lrakcyjne. Teraz będzie mniej sie lokalnego choWu "pr:madon gil'e fa:;r Warc:e? . ' .! 

i nauczyć się. meczv l'-~owvch. na" iuż ~ządz:1 Sędziowie nie - To sprawa kulis. Ja mogQ 
Tren tng; cieszyły s\~ dużą _ Jak si 'e to odbi.ie? . maia odpow:edniego autorytetu tvlko stw'erdzoc, że w drużynio 

frekwencja. i\Iłodsi gracze przY _ Fałalnie na f!nansa<:h po. WdaJą sie w rozmowy z gracza WaTt y byli ~acze karani (po 
chodóli WSz:yscv. z paŚoród star szczegó'Invch klubów, a napew. m:.. musza sie tłumaczyć ze meczu z ŁKS w Poznaniu pra
szych ci. ktÓ!rvm Dozwalaly za· no nie dodatn:o na ich nozio. swych decyzji. To jest ,niedo- wask.rzydławv otrzvmal diWa ty 
ięcia zawodowe i czas. N'esle mie. Jes,tem zwol~nn!Kiem U. Duszczalne i p,rowadz: do roz' 'Zodl1ie dyskwal'Ckacjj,), a w 
ty, nie m;eli go zbyt dużo. Ł,KS trzymania w lidze c,racoy:i j Po przęzEl11ia, W tV'Ch warunkach ŁKS-ie nie. I 

nie jest może ieszcze dru~yną lanH i wvkcrzvstvwania przer- gra n:e iest dvscvoHna sporŁo· Dz:ekuiac p. Czeislerawi 711 

silną. Ale n:ą bedzie. Szkormy wv w ara,ch Ego,\yvch na mecze wą. a s-e,dzio'\vanie n:.e wiele " I ) jego cenne wV!J1uTzenia, żvczV
rezerw V, a po.niewa.ż mamy d() " te mieć wspólnegO' ze snraw;e· my mu miłe,lto pobytu w .iego 
dvspozvcii wielu młodV'Ch gra. 7. dt'użv:nami l.a~l'anlCznem;. - ".lI··w,aścią,. ' rodzinnym Buda,peszcie. 

Bedzie ie można sp,rowadzać, '.l 

czy, nadz:eje na przyszłość ist· hpdzie S!le można f'd nich uczyć. ---------
nieią: sa uzasadnione. gdy sie bedz:e m:ało D'enj~dze. Chm-Iele,,,ok-. nie bod~ie IlIslczul 
~ CZy ma Pan iak:teś szersze _ .Jak·c!{o iest pan zdania o _, III fij"'; W • 

planv na przyszły sezon? na'szel' .A -klasl·e? d 6'" k' . H I ocia' 
Z . l l ŁI7S ..'1 ww. a ze p CJęz lej z ornemanem w nowr WIU 

- osta ie lla( a w \.. -le.=- _ Obserwuje me'cze A-klaso-
Otrzymam wiadO'IllOści co do we ~ widzę w klubach u.raczv, 
termim6w spoŁ,kaat ligowych. u- z których możnabv zrobilć do.

y I d ., f stalonych na walnem zgroma· brych D·łTcarzy. Ale -przvznaię, [la en arzYnSpor 01')' dzen:u liJf{i PZPN i korzystając ze warunk: rozwolu sportowca, 
. d . I z pobytu w Budapeszóe będ~ 

Inspekcje te należy powitać z 
uznaniem. Zapowiadany mecz hokserski 

Berlin - Inowracław już defi
nitywnie dachodzi do skutku w 
dniu'14 stycznia, 

Chmielewskiego. Niewątpliwie 
jednak do tego sensacyjnego 
spatkania nie dojdzie, bowiem' 
Chmielewskiemu w zasadzie nie 
wolno przed olimp jadą shuto~ 
wać w kategorji wyższej nit na ",e ZJe ę się starał zakonkaktować na 0'- iakie obecnie i.stnieia.. sa oar-

Kalendarzyk sportowy na 'dzi bes Drzerwy w grach li.gow,'.ch d7.o, bardzo trudne. Bede tr~o 
,(iejszy dzień nie przewiduje im-l kilka naisilnieiszych zespołów . ~ał. w n~,chadz~CYl;r\ ~c;ez~ne 
prez sportowych, natomiast na wp.giersk:ch_ ruzvnę . lD~V rowu ~ l sa ~ę: 
dzień jutrzejszy, t. j, niedzielę, Przedewszvstkiem będę 'S:ę ~e u~a .m>] s:ę stworzyć z mel 
kalendarzyk przedstawia si~ na- starał o U.łpes6, która zrobiła 1:es'Pał SILnV. .. 

,tępująeo: tak dodatnie wrażenic w Pol- ~ CZY. zdalllettn pana. polacy 
Pływanie. W basenie YMCA. sce. a następnie pertmkiować 'la zdr1ni do Diłki nożnej? 

~ godz. 16-ej mecz pływacki: Re będę z mo,im rodz!mvm klubem, - BezwzglQdn'tel Du,żo zda1-
prezentacja Łodzi - AZS. (War Hun~arją. która jest w znaiIw. nieisi o~ n!en;C?W, którzy foo-
zawal· mitej ,form~e i Drowadzi w 1l6- nak ania lep 'eJ! 

Boks. W sali filharmonji o g. strzoslwach Wę~ier rMnicll - Dlaczego tak sie dz;eie'? 
, 1.30 przed pol. mecz bokserski trzech Dunktów. Obie te druży- - Niemcy sa za D owalni, by 
lakóah - Zjednoczone. nv naoewno chętn'e Drzy.iadą. dobrze f!rać w piłkę. Tu po-

Gry sportowe. W sali YMCA. do Palski ) ied""11a ItTudność trzebna jest błvskaw:,czna orjen 
ul. 'Traugutta 3 od godz. 9.30 j sp,raw:a zakontraktDwanie dla lacia. która Dolacy moga sob:e 
w sali, przy ul. Zagajnikowej 54 nich mecz6w w ·i.nnvrh mias- wyrobić. Ale niemcy maia orga 
od godz. l1-ej dalsze mecze w Łach, ale i to uda s:'ę pra,wdo· n!zac.ię!... Ta or,ga'l1l7acja zdzia
koszykówkę o puhary zimowe podobnie. W ten s1Jo>sób będę łała, ze nieuŁalen-towani piłka
PZGS. sie starał ozvwie monD.fon le me rze ~,ra ia dobrze. Vlr Po,Isce za· 

T~nnis stołowy. W lokalu Ma- czów Hgmvvch, a iedtnocześn!t wOodó orglm!zacja klubów, 
kab) - doroczne walne ,zgroma pokazać moi.m DuuHkom iak zwiazków i s'towarzyszeń. Gracz 
dzenie łódzkiego okręgowego gra Dierwsza klasa europ~i'Ska. nie ma <miek' odpawiedn:ei, czę 
związku tennisa stołowego. ~ A ll'ropos Vog:, czy Dan jest sto marnuja sie talenty, ~k.ra-

KSlQliI HAnDLOWE w wielkim wyborze oraz dzienniki 
ameryk. najnowszych systemów 

'W 

Do tego spotkania Inowro· 
cław zamierza wystąpić z dru· 
iyną wzmocnioną w wadze mu
s:rej przez Rotholcą., a więc w 
składzie: Rotholc, Rogowski, Lu 
dziak. Lelewski, Radorpski, Le· 
wandowski, Zieliński, Kuchnow 
ski. Nie wykluczony jest ' start 
w wadze -półciężkiej J6źkowia
ka.-

średnia. ' 

Łodzianin' WystąpiłOy elięfnte 
przeciw Campemu w średniej, z 
którYm ' ma stare porachunki. 

Aktualia lokalne 
Cuiavia, na której drużynie 

opiera się skład Inowrocławia, ~ Klub IKP tworzy sekcję holtl!i>c 
szykuje się do meczu z Berlinem jnwt}, przyczem trenerem jej został 
bardzO' starannie i rozegra przed rn!t b. gracz szwajcarskIej drużyn~ 
tem trzy spotkania z Goplanją, D:IVOS. który powrócił po ukończeIł . 
Astorją, Gedanją. ' niu stlldjów na stałe do LoazL 
Inowrocław zwrócił się rów- - DQ komisji organizac~jne.i ;>,a· 

nież do IKP. z prośbą o wypaży_wodów pływackich reprezentacja 
czenie Chmielewskiego na mecz Lodzi - AZS (Warszawa) zostali 
z Berlinem. Chmielewski wal- wyznaczeni.: prezes LOZP: p. Piąt-. 
czyłby w wadze półciężkiej z kowski, por. Konopacki, pp. rrryt. 
Hornemanem. ko, Endert, Placek, Kędzierżawskl 

IKP. nie wyraził jeszcze zgo- i Rudnicki. Zawodnicy winni się. 
dy i uzależnia wszystko od brać w b'lsenie YMOA o godz. 15.3(1,. 

" 

~ IK"nO-IJTeatrK· • " Dziś i dni następnych ł l'Iauri(~ the"ali~r 
" ".. poraz pierwszy w podwójnej roli stwarza najlepszą kreację swej karjery w wielkiej komedji muzycznej p. t. . 

Kopernika 16. Tel. 172-40 FDLIE!S BE!RI!E! a Orgja śpiewu, tańca i miłości. W roI. ~obiecych: najpiękniejsz';~ 
Poozątek w dni powslP-dnie o II II Uli II blondynka ANN SOTHERN FascynUjąca brunetka MERLE · 
godz. 4-ej, w soboty, niedziele OBERON oraz zespół 100 girls z kabaretu Folies Bergere w Paryżu 

i świ~ta o goWs. 12-ei. . Następny proglam: To lubią meicz,ini - Szoke SzakalI, Rozsie Barsony, Ernest Verebes i Tibor v. Halmay 
amam!" ................. ~ ............ ~ 

, 
Początek w dni pOWBZ. o 4, 
w soboty, niedziele i świ!'}ta. 

o godz. 12-e.1. 
IM' 
o 
c: 
~ RAKIETA 
Sienkiewicza 40, ,el. 141-22 

Początek w dni POW8&. o 4, 
w sob., Diedziel~ i śwj~ta o 12 

" " I Bomba 
śmiechu i humoru! 

I 
w roI. gŁ: urocza. Jadwiga Smosarska, F. Brodniewicz, Ina Benita i Michał Znicz. 

Nadprogram: Aktualności ' P. A. T. 
Ceny miejsc na I-szy seans 50 i 54 groszy, na nastąpne seanse ceny zniżone. 

DziŚ i dni oastlonuch I , 
Najpiękniejszy film, jaki kiedykolwiek 

wyprodukował Wiedeń p. t. 

Z Paula Wessef,. mówiony i śpiewany po niemiecku. 
Na pierwszv seans poranki wieisea po 54 gr. 
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_K_'Q ... Ii_'_"_6 .. n_D_. L_D_\U_6_5P_e_cj._~~_Dal_ed_!~_D~_:.t.u_rg_~~_nknr_eDt_~_IIlł!!IIe!E!!~~p~ap:u 
Prg1ła~D~ Pollotowie lelt.rsltie 

Le~d!!~fOD: 2-333, 
(Zielona) 

czynne bez przerwy pruz c~ do~. 
Szybka pomoc lekarsko. we wszystkich specil\lnościach 

Do akt. Nr. Km. 2253 I 35 I V 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodlkiego w l.o
dzi Leon Wllsowski, zamieszkał, w 

Łodzi przy ul. NarutowicJa 10 
na zllsadzie art. 602 K.P.C. ogłasza 
że w dn. 8 stycznia 1936 r. ogodz. 11 
odb~dzie si~ licytllcja publiczna r.' 
chomości, należl\cych do 

Azriela Mlljera I MaIki vel MarJl 
małż. Ty kociner 

w ich lokalu w Łodzi prz, 111. 
Narutowicza 3~ 

slrladajlleych się I stolika, kanapkI. 
4 krzesełJ 3 foteli, biurka, .. afy
bibljotekl, kasy, fo rtepllsnu, stolika, 

4 krzeseł, ' .al\ap, 
oSJlacowanyah na łllClznll SUJIM) 

zŁ 2000.-
które można ogląda6 w dniu 
licytacji w miejscu sprzedał" • CA' 
,ie wytej oznac!onym. 

Ł6dt, dn. 21.12. 1935 r. 

Do akt. Nr. Km. 1278 I :55 l V 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodaklego w to
dm, Leon W~so.ski, zamiesIkar, w 

Łodzi prl y al. Narutowic .. 10 
na zasadzie art. 60~ K. P. C. ogła

sza, że w dniu 3' atycania 19116 r. 
o Ił. 11 r. odbędsie się IIc,tacia 
publlclna ruchomo'el, nalełllc,ch do 

Bronisława Frenkla 
w Jego lokalu w Łodli, prz, ... 

Traugutta 12 
składajllcvch się z wazonika, legara, 
figurki, stoliczka, 21 tomów encyklo
pedjl, kilima, 2 stor, 14 obraz6w, 2 
fołelik6., lampy, stolika, 2 krzeseł, 
fotela, , . par firal\6Jr, 6 obraa1t6w, 
kOletkl _ urlutlr", 2 d,wani\6w, 
amoki.gu, stołu, 11 .r.esel, fołela, 
stolika, lampy, tapczanu, n.ramki, 

28 obral6w r6tnych I ł. po 
<)necowanych na ł"cln" sume 

zł. 2722 ~. 71 K"mornik: {-) Leon Wllsowski kt6re mołna oghldać w dniu IIcyta
__ ... ,~-_.-_ ..... -------- eji w miejscu sprzedały, • czasie 

Do akt. Nr. Km. 20181X1135 

Obwieszczenie. 
'Komornik Slldu Grodzkiego • l.o

a,i rew. "-go, T adeul.l Łokucieweki 
zamieszkały w Łodzi, przy ul. 

W61czańskiei 77 
na zllsadzie art. 602 K. P. Co ogła
SZli, że w dniu 51 grudnia 1935 r. 
o godz. 12 w Łod_i. przy ulic, 

Ogrodowej 3 
odbędzie si~ publiczna IIcyłac:ja 
ruchomości a ll\ianowici~ 
kas, ogn iotrwałej, lustra-trema, fote
li, kanapy z pluszu, szafy garderoby, 
żyrandola, bielitniarki, toalaty, kre
densu. krzeseł Olaz sufek nocJlych 
oSlacowanych na łllclIn" lumQ I 

zł. 1065.-
które mołna ogllldać w aniu ncy
tacji w mlejsou sprzedały, w C:I.sie 
wyżej oznaczonym. 
Udt, dn. 10.12. 1935 ł. 

Komornik, (.) w •• St. adratri 

----- - -'---
Do akt. Nr. K,.. 1787 I xtl35 
Obwieszczenie 

Komornik S"du Grodlkiego • to· 
dsi, rew. l1'go, Tadeu .. ukueiewaJd 
zlImieszkały w Łodzi, prsy ul. 

Wólcsańskibl 77 
na zlIsadzie art. 602 K. P . C, ogłassa 
i e w dniu 2 stycznia 1936 r. o god~. 
12 w Łodzi, pu , ul. 

P iotrkowskiej 3 
odbędzie się public:zna licytacJa ,.. 
chomościJ a miano wic:ie: 

wylej osnaczon,m. 
ł.ódJ, dn. 18.12 35 r. 

Komomłi: (-) Leon Wilsowskl 

, , 
'ryb akt. Nt. Km. 2120/35 I V 

Obwieszcl:enie 
Komornik Sądu Grodzkipgo w Łod!li 
Leon Wllsowski, zamieszkilły w Łodzi 

pny ul. NilrutowicziI 10 
na z8ea<hle arl.. 602 K. P. C. 

ogłassa, że w dn. 13 stycznia 1936 r. 
o godl. 11 odbędzie się licytacia 
publiczna ruchomo~ci, naleźllcych do 

firmy "M. Tykoclner i S-kil-
w jego lokalu w Łodli, przy ulic, 

Sienkiewic .. 10 
ekladaJ"cyeh się z masl,n, meoha

nlelnaj 
oal.cowanaj na ł"czn" sumę zł. 

950.-
Jrt6re motna ogl"da~ 

• dniu licytacji w miejscu sprzc
dał" • Clasic wytej Olnauonym. 

t6dś, dn. 23.12.35 r. 
Komornik (-) Leon W"sowsJrt 

J •••••••••••••••••••••••• ...........•......... ~ ... 
DR. MED. 

D. Róża 
Speeialista chorób 

skc1rnych, weneryc.nych 
I seksualnych 

tłA SEZON I II 
"'''BOIłOM p Jl(lIU 

DO 15 gr. 
OrM Snl.danla I 

HOIJl(Jf JJlRSHlf 
I S-du dań DO 1 II. 

poleea DOKTOR 
" Cukiernia "ID Ó D t 

Przejazd 1. - Tel. 209-87 i 133-72 
iMOłaj or lat"" 

ChorobJ kob ece i po!oż. i::tv:I 

p ' zeprowac1zi ł siQ 

r ~_._- ---.. I na nI. P lo1r:ID:!15!ką nr. 2 n 

Ogłoszenia drobne I, ,~.~ ~7 r, I 
........................... aa·II-~ ....... W 1\ OWOCZESNY:\I domu ell 

gand ;, 2-okienn ', s' .... ieżo " yle 
montowany i umeblowany p o
kój, front, II pięjlro , z wszelk 

____ =~WIIZI""' ... 'oa{P" i1i"5"fP5r-

Kapno i sprzedał. I 
m '$' 

REWiELACJA techn:k: xx wie
kul Polski pybkot(otnjący uar· 
Dek ... Jupiter". W jednym garn
k.u obiad z 4 - 5 potraw goituje 
!iie iDa parze w ci~"U 10 miiDut 
Groszowe Zuzyc:e Ilazu, wzgl 
paliwa. Na żvczen : e nokazv dla 
PP. Gospodvń Poludn:owa 42 
m. 8. codziennie, oprócz nie
dziel i świąt, od 4 do 5 po pol. 
tel 189-26. . 1118-2 
------------------ ----
ZA 100,000 ZŁOTYCH kupiQ nim'u
clromo:3ć (dom) w Łodzi; gutćwką 
da.m 70,000 złotych. Szczegółowe 
der ty właścicieli, z podaniem 
obcią zeń, rozchodó w i dochoućw 

rlOd "F. O.". 

TERMOMETRY puk l)j<l\ve i z:tokien 
ne, lekarskie i kąpielowe w wid 
kim wyborze poleca. optyk Szymon 
Urbacb, Piotrko ,vska 33. 

WóZKI dziecięe \ wyiymMzki .,Li. 
,,('rpN l" po e~nach '))Tzystępnycl, \ 
poleca )[arja Jakobi, Piotrkowska l 
nr. 107, sklep W podwórzu. 70_9! ---_ ... -... -
Mo\LA KASA żelaz n a do spr 7e
dania , Piotr kowska 5\). m . 9. 

3- 5. 

Różne 

Posad, ___ r.-._~_IIIó:a_~._ _ mi wygodami i iDiekrGPującem 

BUCHALTER,. rutyno,:any blla?Sl' wejściem, dla jednego ewent. 2 
sta na stanOWIsku ma. Jeszcze kilka I panów. Dzwonić 136-48. 
wolnych godzin. Za uznanie ksiąg ,_o _.. -

gwar8,ntuje kaucją. Opłata przy· tADNY POKÓJ z utrzYl113n 'em 
;;tę}!na. Leon Krell, Piotrkowsk:l centralnem ogrzewan° em, telefo 
ur. 79, m. 40. Tel. 145-64. 82-30 nem do wynajęcia Nawrot 7. Po 

_~ Drzeczna otcvna. mieszkania 

BARDZO solidhy pracownik akta 
wy notarjalny, z pn wem zaf,tęvowa 
nia. pClszllkiwany do Łodzi. Sub 
,.Zau tany"_ 

-

19. -4 
_----- _ ...;....E~ _ _ _ _ 

(>OKÓJ elegancko umebl0WaJl y 
7. wszelkiemi wygodami od Zd

rar do wvnakcia Zawddzka 2!J 
m. 11. 

STE.N0·~:P~S,TKA r~ty~?:a~:l ;,t-10 P(,KO.T~ z k-:-:~:11·.Q~~eJ10 
la pler1\SZOl z,.'1n3. po~zukl . ana. 0- \\" \'~odv do wyna II CJa . \1, Kos
fcrty sui) "Pic rw:;zorz~<lTI;\' ·. 85-2 . r: iu.szki 29 u ~ospodarza. . 

DAJE ZAWSZE 
MAKSYMALNE 
KORZYŚCI!!! 

CJ UJE 
moszyny do pisania, mebli, pianinaJ 
lrasy .National- i ma .. yn, do pa-

rsenia kawy 
oszac:o.alłych na ł"czn., łł1lmę 

zł. 2695.-

"arałowilII l, II D.. Ironf . P.RZEDSTA WICIElL poważale,i 
Tel. 128-98 firmy poszukuje ieszcze 'Orzed

O ROZWOJU f 

KAŻDEGO PRZED · 
SIĘBIORSTW A lł I 

które można ogllldać • dn_ 
licytacji • miejscu sprze4aiJ. w ·' I Ł'" __ --_ 

U::t d~1!!fJii:: OL - nr B Robinii 
Dr. J. nadel ;'~~ .. ,:::~ 

AKUSZER-GINEKOLOG 
przyjmuje od 10-12 i 4-8 ... 

na ul. Pomorską 18 
front II p. - teł. 131-86 

Godc. przri. od 5 do 8 w. 

stawicielstwa w . branż V bawet- / 
n:anei na Warszawę. P1erwszo~ 
rzę(tne referE!lleie Intarmac,ie 
teł. 189-'1& _ _ . 115~ I 

- - n - 7F 

00 BEZWZGLĘDNIE :nł.ra!łne
go :nteresu orzvstą.pi,~ jako 
wspólnik z wie.kszvm kap:·ta· 
tern. ar. do adm. pod "Sanacja 
Lnteresn wvklucronaH

• 

----
Rndrzala l tBI. zza-gz CIEPLO w mr:eszka:niu. Filcu,ię 

.......... ........ •••••• drzwi ~ ()kna. DzWOD~Ć 141-10. .. ... 
O 
• N .... 

O a. 

.. .,.. 
O 
• 

::I o 
A 

Dzii i dni nasteDn,.1I I 
Najnowsza produkCJa 19361r. 

z naszymi ulubieńcami PLl 
Poral Dierwsz, w Łodzi! 

I- f (laUr~1 ) lIardg 
w filmie pt. "Indgjs,g Pi~€burzg" 

Nadprogram: .. Leningrad". Passe·partouts i bilety ulg. prócz un:ędowych nieważne. 

DZiŚ i dni naSłępnYCh I 
Perła produkcji 

, polskiej 

znajwybitniejszymi 
artystami scen 
polskich 

Nadprogram: Tygodnik dźwiękowy Paramountu 

Prenumerata miesięC:lnll "Głosu Poranne~- ze wsayt!ltkiemi do
I. datkami wynosi 111 Łod" zł. 4.60, za odnosl:enie -

40 E!l'osą, z pr.esyłkll jJoc:dow" w kraju - zL 6.-, ze~Clł - zł. 9.-

OgIOS1fBD.-a za wie~z miumełFowy l-szp~t()wy (stl'on.a. 5 .szp~u~: '-sza strona 2 zł., Reklam, łe.ltatem 
Ił redakCYjnym zł. 1.50; w tekŚCIe: z zasttzezemem mIejsca 60 gr., beil zasłraełenla mleJace 

50 gr., nekrologi 40 gr. ZwycEajlte (str. 10 scpaltl 12 gr. Drobne 1.'> gr. Z'il wyru, najmniejue ogłoSlenie Ił. 1 .~O 
Pouukiwaaie prllC, 10 gr. sa wyrac, na;mniejsee ... 1.20. Ogłoszenia serecarnollle i eaillllbinowe 12 at Ogło· 
saenia lamleJseowe abliaane s~ o .soo/odrDteJ, 1b>.D sagr. 10QOJo. ZQ 0l1łC)5%enia tahelsl"June lub fant ... dodat!c RękopiSÓW redakcja nie zwraca. 

!XfJ/(to Ogłouenia dwukolol'. o SOIIf) d.ołe~ • 

&4ałltcn' odp.· Stenisła. tnłecki Za WYGa"'.'" 


